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ZgnPizna w P. S. L. przyczyną rozłamu.
W a r s z a w a ,  28. 9. (Tel. w ias.) R edaktor K urjera 

Lw ow skiego zosta ł oficjalnie ze stronnictw a piastow 
ców  w ydalony, poniew aż zn iew ażył czynnie p. B ryla, 
jednego z g łów nych filarów  p. W itosa.

Zam iast okazania skruchy  za  uszkodzenie tak w aż
nej figury (!) rozgniew ał się na w yrok  i zaczał w y d a
w ać najtajniejsze sek re ty  Piastow ców  (a p rzedcw zyst-
kiem spoliczkow anego p. B ryla).

C harak teryzuje  on działalność piastow ców  w  o sta t
nim num erze sw ego pisma jako grasowanie z podnie
siona pałką po pówojennym finansowo-politycznym  
żerow isku.

N adesłał on do redakcji pism w arszaw skich  odpis li
stu posłanego Janow i Dąbrskiem u z pow odu, w yklu
czenia go z partii. W  liście tym  cieszy się, żc nie nale
ży  już do soółki Dojlidzian i żc nie ponosi już odpow ie
dzialności za w szystk ie spraw ki piastow ców . P rzy p o 
mina oh historie z kartoflami, pobrauem] przez zarząd 
Stronnictwa Piastow ców  w r. 1920 w  urzędzie ziemnia
czanym po 68 marek za 100 kg sprzedawanych nato
miast przez p. Witosa po paskarskich cenach. Zyski 
sz ły  na partie W itosa (więc tęd y  w ia tr w ieje! RedO

R edak tor Jam polski ujawnił teraz , że oszczerstw a, 
rzucane przez p iastow ców  w  zeszłym  roku na arcybi
skupa T eodorow icza zm yślił p. poseł B ry l (!) i że o tem  
wiedzieli P iastow cy , ale nie chcieli się do tego przyznać.

Niemniej ciekaw ych rzeczy  dow iadujem y się od 
drugiego piaśtow ca dr. G agatka, k tó ry  rów nież się po
kłócił z dotychczasow ym i przyjaciółm i i został w yklu
czony z partji.

Podług pow yższych  wiadom ości w idzim y, że po
w o li’do w iem y sie o w szystk ich  w ichłactw ach W itosow - 
ców  ,k tó rym  nie leżało dobro sp raw y  narodow ej na se r
cu, a k tó rzy  zam iast p racow ać dla idei narodow ej, nu- 
rzyli sw e paluszki — i tak  niezbyt czyste — w  b rud
nych spraw ach kartoflanych doilidziarskich i innych. 
Może zrozuirńeią i z czasem  u nas ci p rzyw ódcy  z pod 
znaku W itosa (n. Kulerski i apostołow ie- u nas na P o 
m orzu, że lud pom orski nie chce już w ięcej przysłuchi
w ać się łgarstw om  w itosow skim , ale żąda w reszcie  w y 
jaśnienia całkow itego brudnych historii kartoflano-Ie- 
śno-dojhdziarskich. Red.)

Śląscy członkowie N. P. Ru za blokiem narodowym.
K a t o w i c e .  „Rzeczpospolita14 donosi: W edług

wiadomości z kół N. P , R. zanosi się na pow ażny  rozłam  
w  tej partji na G. Ślsąku. Jest to  skutek klęski podczas 
niedzielnych w yborów . Pow ażniejsi członkow ie tej p ar
tji byli z gó ry  przeciw ni sojuszow i z lew icą i p rzepow ia
dali jego fatalne skutki. Jednakow oż w iększość człon
ków  zarządu  partii pod w pływ em  C entralnego Zarządu 
z W arszaw y  i z Poznańskiego ośw iadczyła  się za  soju
szem  z lewjcą.

Obecnie członkow ie partii, pochodzący ze Siąka do
m a g a j  sie stanow czo połączenia się z blokiem narodo

w ym , grożąc, że w  przeciw ncym  razie w ystąp ią  z par
tji. Członkow ie ci stanow czo sprzeciw iają s’ię łączeniu 
się z lew icą w  Sejmie, do której m usieliby należeć i 
Niemcy. M ożna w ięc spodziew ać się, że rozłam  ten 
zaznaczy  się p rzy  w yborach  do Sejm u W arszaw skiego.

Uchodzi za rzecz Pewną, że tu tejsza N. P . R. w yco
fa z listy kandydatów  do Sejmu W arszaw skiego  dr. 
B ortha, szefa w ydziału  p racy  j ' opieki społecznej p rzy  
w ojew ództw ie, k tó ry  sw oją akcją dem agogiczną p rzy 
niósł ty lko  szkodę stronnictw u.

T - o s i o d z e n i e  S e j f  m u  g d a ń s k i e g o
G d a ń s k ,  28. 9. (Pat.) Na w czorajszem  posiedze

niu sejmu gdańskiego po zatw ierdzeniu szeregu ustaw  
przystąpiono do obrad nad projektem  u s taw y  dotyczącej 
przepisów  o  ukonstytuow aniu s'ię spółek zagranicznych 
i to w arzy stw  zarobkow ych" w  Gdańsku jako gdańskich. 
W  dyskusji zab ra ł głos przedstaw iciel kola polskiego 
a tw o k a t Łangocki, k tó ry  o św iad czy ł,' że koło polskie 
nie zgodzi się na ten projekt, gdyż sprzeciw ia się on 
przepisom  układu polsko-gdańskiego, w edług  którego i 
to w arzystw a polskie w  G dańsku pow inny być w  zu
pełności rów nounraw m one z gdańskiem u a nie uw ażane 
jako zagraniczne, zw łaszcza, że w  Polsce przyznano 
spółkom  gdańskim te sam e p raw a, jakie przysługują 
spółkom  polskim. P ro jek t został jednak p rzy ję ty  p rze
ciw  głosonKpolskim  i kom unistycznym  w  drugicm czy
taniu. N astępnie w  dyskusji budżetow ej zab ra ł głos ko
m unista Ralim, k tó ry  k ry ty k o w ał zw łaszcza adm inistra
cję celną, stw ierdzając, że przyjm uje się do urzędów  
celnych tylko takich kandydatów , k tó rzy  złożą uprzed
nio deklarację, że będą pracow ali w kierunku nacjonali

stycznym  i podczas w yborów  głosow ać będą na kan
dydatów  nacjonalistycznych. M ów ca zaznaczy ł nadto, 
że adm inistracja celna posiada też  znaczne zapasy  bro
ni palnej. Dalej przyjęto  w  drgiem czytaniu projekt u- 
s taw y  w  spraw ie w ykonania paragrafów  211 do 219 li
n iow y polsko-gdańskiej z dnia 24 października 1921 r. 
w  spraw ie obrotu ze wspólną zagranicą, w  s p r a n e  o- 
brotu pom iędzy Gdańskiem  a Polską, w  spraw ie stano
wiska pełnom ocnika polskiego oraz w  spraw ie opłat za 
p rzyw óz i w yw óz. W  końcu przystąpiono do obrad  nad 
projektem  u staw y  o używ aniu  języka polskiego w  sądo
wnictwie- P rzedstaw iciel Koła Polskiego w skazał, że 
projekt senatu nie daje polskiej mniejszości narodow ej 
p raw a do bezw arunkow ego używ ania języka polskiego 
w  sądow nictw ie lecz przyznaje to  Praw o ty lko w arun
kow o mimo, że konstytucja zagw aran tow ała  ludności 
polskiej sw obodę używ ania języka polskiego nietylko w  
sądow nictw ie, a]p także i w  adm inistracji. Dolsze ob ra
dy odroczono.

Sytuacja w Grecji.
A t e n y .  (Pdt-A teńskie biuro pras.) Król gfecki, 

abdykując w ystosow ał do narodu greckiego następującą 
proklam ację: „Idąc za uroczyście w yrażoną wolą na
rodu helleńskiego, pow róciłem  25-go grudnia 1920 r. do 
Grecji i obiąłem  znow u sw oje obowiązki k ró lew sk ie . 
O św iadczyłem —w ów czasi przysięgłem , że będę zaw sze 
ściśle dochow yw ał i szanow aj postanow ienia konsty tu 
cji. Oświadczenie to  było  w yrazem  zarów no mojej w ła 
snej wolt, jak też życzeniem  narodu i odpow iadało mię
dzynarodow ym  interesom  Grecji. W  ram ach, ustalo
nych przez konstytucję, czyniłem  w szystko , co było w 
mojej m ocy, dla obrony in teresów  narodu. Nieszczęśli
we w ydarzen ia  w trąc iły  dziś nasz kraj w, k ry ty czn ą  sy 
tuację. G recja, której historia w  ciągu tego w ieku udo
wodniła, że zdoła pokonać w szystk ie  trudności i tym  ra 
zem przezw ycięży  przeszkody, tam ujące jej drogę do 
przyszłości i kroczyć będzie po drodze pełnej chwały_ i 
•świetności. P oniew aż nie chcę pozostaw iać ani cienia 
w ątpliw ości, co_ do tego, iżby obecność moja na tronie 
królew skim  m iała stać  na przeszkodzie jedności narodu

helleńskiego ipom ocy ze strony  naszych przyjaciół, 
zrzekłem  się sw ej w ładzy  królew skiej. Odtąd" jest mój 
na jstarszy  syn Je rzy  w aszym  królem . Jestem  Pewien, 
że ca ły  naród  zjednoczy sie i udzieli mu pom ocy ze 
w szystk ich  .sił, oraz poniesiew szclką ofiarę, aby  jego 
ciężka p raca uw ieńczoną b y ła  sukcesem . Co sie ty czy  
mnie, to czuję się szczęśliw ym  że danem  mi było  zno
w u ponieś.ć ofiarę dla naszego kraju, a będę jeszcze 
szczęśliw szym , jeśli ujrzę, że mój naród, k tó ry  tak, ko
cham. skupi się w  wielkiej jednom yślności około now e
go króla. Będzie to najpew niejszą gw arancją, że naród 
pójdzie drogą nowej chw ały  i now ej wielkości. Dla tej 
przyszłości narodu żadna o fa ra  nie jest za duża. Jestem  
także gotów , na czele arm ii w alczyć za  ojczyznę, jeśli 
rząd i naród helleński będą sobie tego życzy ły .

L o n d y n .  (Pat.) W iadom ość o ustąpięniu kró la  
K onstantyna bez żadnych zastrzeżeń  w y w o ła ła  w  Lon
dynie wielkie zdziwienie. Lloyd G eorgę znajduje się w  
drodze do Londynu, gdzie zw o ła  posiedzenie rady mi
nistrów

Z sstatniej chwili.
Posiedzenie państwowej komisji wyborczej.

W a r s z a w a ,  29. 9. (P.at.) W czoraj odbyło  się 
posiedzenie państw ow ej komisji W yborczej. Obecni b y 
li członkow ie komisji z u rzędu i pełnom ocnicy ugrupo
w ań politycznych. P rz y  rozw ażaniu  listy  nr. 3 (P . S. L . . 
„W yzw .“, lew icy ludowej) p. Bu’zek ośw iadczył, £e na
zw a P . S. L. w prow adza w  b łąd  w yborców *z innych 
ugrupow ań ludow ych, np. P . S. L. P iasta . L ista nr. 1 
m a identyczny ty tu ł P . S. L. P ia s t Pełnom ocnik „W y
zw olenia m ecenas Szum ański oraz poseł Bagiński b ro 
nili n ^  w y  listy  nr. 3, k tó ra  zdaniem  ich u ta rła  się w śród  
m as T nie buazi żadnej w ątpliw ości tem bardziej, że P . S. 
L. P iast ma pełną nazw ę: Polskie S tronnictw o Ludowe. 
Komisja przychyliła  się do w yw odów  reprezentan ta  
„W yzw olenia44. Lista nr. 5zaty tufow ana: Zw iązek P ro 
le taria tu  M iast i W si, spow odow ała p ro testy  ze strony 
m ecenasa Tom aszew skiego i posła Puzaka, rep rezen tan 
tów  P. P. S„ k tó rzy  dowodzili, że pod pojęciem ogól- 
nem  pro le taria tu  m ożna rozum ieć w szystk ie  stronnictw a 
w iększości i zadecydow ała uąunąć nazw ę: Związku P ro - 
robotnicze i ludowe. Inni członkow ie komisji dow odzili 
że jest to lista kom unistyczna, stoi bowiem  na jej czele 
poseł Łańcucki. Komisja przychyliła się do w yw odów  
Ietarjatów  M iast i W si, dając pełnom ocnikow i listy  n r. 5 
term in 24-godzinny dla zm iany nazw y  tej listy.

Konferencja kupców poiskich w Warszawie.
W a r s z  a w  a. (Pat.) „P rzegląd  W ieczorny41. W

kom isariacie rządow ym  odbyła się konferencja z dele
gatam i b ranży  w łóknistej, zorganizow anej w  s to w arzy 
szeniu kupców  polskich i w  zw iązku kupców  m iasta 
W arszaw y . Delegaci kupiectw a zaofiarow ali rządow i 
w spółpracę p rzy  w ykonaniu rozporządzenia R ady  Mini
stró w  o ujawnieniu cen. Ustalono po trzeb y  w prow a
dzenia przez o rgana • kupieckie spisów  najw ażniejszych 
a rtyku łów  pierw szej po trzeby  gałęzi w łóknistej, której 
ceny ustalone będą w  porozumieniu z rządem . Spisy  te 
pow inny znajdow ać sie w  każdym  m agazynie detalicz
nym i fiie będa one obejm ow ać a rtyku łów  nie należą
cych do przedm iotów  pierw szej potrzeby. W prow adzi 
to, m ożę — pew ne zaufanie do ustalonego oo pewien 
czas poziomu ,ęen na dane a rty k u ły  i spowoduje pew ną 
jednostajność tych cen.

Powolny tok obrad polsko-niemieckich.
G d a ń s k .  (Pat.) Dztonniki tutejsze donoszą z 

D rezna: dokow ania polsko-niemieckie postępują pow o
li naprzód. D otąd osiągnięto porozum ienie w  spraw ie 
w ydaw ania ak tów  i archiw . oraz w  spraw ie komunika
cji tranzy tow ej. Odnośnie do tej drugiej sp raw y  nie zo
s ta ły  jeszcze uregulow ane szczegóły  celno-techniczne. 
W czoraj rozpoczęły  sie narady  komisji praw niczej, zaj
mującej się kw estią  opcji i sp raw ą likwidacji niemieckie
go majątku, państw ow ego.

Francuzi w Maroku-
P a r y ż .  (Tel. w łas.) F rancuzi zajęli m iasto Ma

roko.

P o z n a ń ,  28. 9. (Tei. wł.) W a l u t y  i d e w i z y :  
Dolary Stanów Zjednoczonych 8 650, marki niemieckie, wy: 
piata na Berlin 5,60, marki , niemieckie obrotów dokonano 
8 300 000. A k c j e  b a n k o w e  : Bank Poznański 175. Bank' 
Przemysłowców 200. Bank Związku Spółek Zarobkowych 
I—IX em. 220- Poznański Bank Ziemian I—IV em. 180. A fe
c i e . p r z e m y s ł o w e :  Arkona 415, Cegielski H. I—VIII
em- 355. Centrala Rolników I—V em. 130, Hartwig Kantorom 
wicz 850, Hurtownia Drogeryjna 130, Hurtownia Skór I i II 
em. 235/ Herzfeld Viktorius 395, -Patria 450, Poznańska Spół* 
ka drzewna I—V em-. Spółka Stolarska 75ty. Sarmatia I i II 
em. 500, Tkanina 310, „Unja“ (dawn. Ventzki) i—II em. 530, 
Wagon, Ostrowo 220, Wytwórnia Chemiczna I—II 140, Zje* 
dnoczone Browary Grodziskie 250-

P o z n a ń ,  28. 9. (Tel. wl.) Giełda, zbożowa. Żyto
17 200— 18 200, pszenica 29 500—31500, jęczmień browarowy
18 000—18 800, owies 19 300—19 800, mąka żytnia 28 000— 
28 500, mąka pszenna 50 000—51 500, ospa żytnia .9 700, ospa 
pszenna 9 700, ziemniaki fabr. 1 900, ziemniaki jadalne 2 500, 
groch polny 35 000—40 000, groch jadalny Wikt. 45 000— 
50 000, słoma żytnia luźna 5 000, słoma żytnia prasowana 5500, 
stano luźne 6 800, siano prasowane 7 500-

Gdańsk, 29. IX .  (Tel. w ł.i Mrft. poi• 18,90—■ 
19.10 dolara St. Z i. 1020—1670.
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. Samorząd wojewódzki.
Możemy odetchnąć z ulgą. Zamysły socjalistyczno-rusko* 

żydowskie w sprawie samorządu terytorialnego Wschodniej 
Małopolski rozbity się o zwartą ścianę nie tylko zdrowo my* 
ślącego społeczeństwa, ale również przedstawicieli tegoż 
społeczeństwa w Sejmie ustawodawczym. Klika socialistycz* 
na, chcąc wykorzystać nastrój przedwyborczy ze znanym 
sprytem, jako swój atut, mający napędzić tłumy mniejszości 
etnicznych ao jej sieci wysunęła projekt oparty na fantazji 
1 ryzykarictwie. Co dziwniejsze, że przez swych maklerów 
żydowskich postarała się na terenie międzynarodowym o nie 
oficjalne polecenie Polsce, przyjęcia tego upokarzającego ją 
projektu, jakby o ustroju wewnętrznym Polski stanowić 
miał nie Sejm i nie Rząd tylko zagranica!! To taktyczne po* 
suniecie międzynarodówki socjalistycznej jest niezem innerr, 
jak tylko wskrzeszeniem Targowicy, cieszącej się tak smu
tną chwałą w Narodzie Polskim- Boć przecież Targowica 
uporządkowanie wewnętrznych spraw Polski oddawała Ro* 
sji, a dzisiaj czynią to samo socjaliści podstawiając, w tnlej* 
sce Rosji państwa zagraniczne, stojące pod bezpośrednimi 
lub pośredniemi wpływami 2.yaów i  jej narzędzia wykonaw* 
czego — międzynarodówki socjalistycznej.

Na szczęście Sejm, a prżedewszystkiem- zasiadające w 
nim stronnictwa polityczne o wyraźnem obilczti narodowem 
zorientowały ste dość szybko w sytuacji, i machinacje ży- 
dowsko=socjaiistyczne doczekały się uzasadnionej klęski na 
.341 posiedzeniu Sejmu ustawodawczego w pamiętnym dniu 
26 września b- r., w którym obrady tego Sejmu faktycznie 
zostały zamknięte. Z socjalistami, którzy próbowali po raz 
ostatni szczęścia na trybunie sejmowej (poset Niedziałkow
ski) solidaryzowali się jedynie Żydzi, i Wyzwolenie (lewica 
PSL.). Dobrane to na szczęście małe towarzystwo stygnącą 
ręką próbowało żonglować, nie wierząc samo w swoje po* 
wodzenie. Niewiara ta u<jzielUa się i innym . stronnictwom 
sympatyzującym lub jawnie stojącym w ogonie PPS. — tak, 
że i one poszedłszy po rozum do głowy kapitulowały przed 
potężną wolą stronnictw narodowych, których dziełem jest 
uchwalona przez Sejm Ustawa o samorządzie wojewódzkim 

•ze szczególnem uwzględnieniem województw: lwowskiego,
tarnopolskiego, i  stanisławo-wskiego.

Ustawa ta podzieloną została na trzy rozdziały. Roz- 
Ształ I mówi 0 postanowieniach Ogólnych odnoszących się 
do wszystkich województw w Polsce, a więc o samorządzie 
wojewódzkim dla wszystkich województw, podczas gdy roz'= 
dział II zawiera postanowienia szczegółowe dla trzech wo* 
jewództw Małopolski. Wschodniej. Rozdział końcowy zawieś 
ra. postanowienia co do mocy obowiązującej i wykonawców 
ustawy. f *

Rozdział 1 przytaczamy w dosfownem brzmieniu, gdyż 
odnosi on się również i do województwa pomorskiego. 
Brzmienie jego jest następujące:

Art* I -  Województwa utworzone w drodze ustawo
dawczej są jednostkami samorządowemi (arb 65 ust. Konst.j.

Praw o stanowienia w, sprawach należących do zakresu 
działania tego samorządu przysługuje obieralnym sejmikom 
wojewódzkim (art- 67 ust. Konst-).

Art. II- — Ustawy państwowe określają jakie sprawy 
wchodzą w zakres samorządu 'wojewódzkiego, zwłaszcza z 
dziedziny kulturalnej, gospodarczej, komunikacji, ochrony 
zdrowia, opieki nad ubogimi, administracji samorządowej i ■ 
skarbowości publicznej.

Art. III- — W sprawapti przekazanych' samorządowi wo* 
jewódzkiemii sejmiki wojewódzkie mają prawo uchwalać u* 
stawy w granicach postanowień ustawy konstytucyjnej oraz 
ustaw państwowych.

Ustawy wojewódzkie uchwalone przez sejmiki nabierają 
mocy obowiązującej na obszarze województwa prąjfz. san*
koję Prezydenta Rzeczypospolitej, zaopatrzoną w, kontrasy
gnacie Prezesa Rady -Ministrów i właściwego ministra, oraz
ogłoszenie w dzienniku urzędowym województwa." * - . •Na 'podstawie, ustaw wojewódzkich mogą sejmljct uch w a*
lać postanowienia natury administracyjnej.

Art. IV. — Ordynację wyborczą do sejmików wojewódz* 
kich uchwali Sejm Rzeczypospolitej Polskiej.

O ważności wyborów i wyboru poszczególnych posłów 
do sejmiku orzeka Sąd Najwyższy.

Art- V. — Prezydent Rzeczypospolitej zwołuje sejmik 
przynajmniej raz na rok, odradza go i rozwiązuje.

W razie rozwiązania sejmiku nowe wybory będą zarzą*
flzone najpóźniej w terminie trzechrniesięcznym-

Art. VI- — Postanowienia art 21 .ustawy konstytucyjnej 
odnoszące się do posłów na Sejm odnosić się będą także do 
posłów sejmiku, z tą  zmianą, że prawa przyznane w arty
kule tym Sejmowi służyć będą sejmikom, a nietykalność po* 
selska przysługiwać będzie posłom na sejmik tylko w czasie 
trwania obrad sejmiku.

Postanowienia art. 22 ustawy konstytucyjnej, odnoszące 
się do .posłów na Sejm odnosić się będą także do posłów na 
sejmik w stosunku ich do samorządu i do władz samorządo* 
wych w województwie, w którem na sejmik posłują.

Art. VII. — Dla przygotowania i wykonania uchwał sei* 
miku oraz dla sprawowania administracji’ w zkresie samo* 
rządu wojewódzkiego powołane będą wydziały .wojewódzkie 
których skład określi ustawa szczegółowa.

Art- VIII- — Wojewoda reprezentuje na sejmiku Rząd 
Rzeczypospolito], ma prawo brać udział w, jego obradach o* 
Robiście lub przez delegowanych urzędników, przedkładać 
wnioski ustawodawcze, zawiesić każdą uchwałę sejmiku, nie 
(WJdlegającą sankcji Prezydenta Rzeczypospolitej, oraz tt= 
chwały wydziału wojewódzkiego, jeżeli zdaniem jego sprze* 
ci-wtają się ustawom.

W razie zawieszenia uchwały sejmiku lub wydziału wo
jewódzkiego, Wojewoda przedłoży bezzwłocznie sprawę wła 
ściwemu ministrowi, a minister jeżeli godzi się ze zdaniem 
Wojewody przedłoży ją do decyzji Najwyższemu Trybunało 
wi administracyjnemu.

Postępowanie Najwyższego Trybunału administracyjne* 
go w tych sprawach określi osobna ustawa państwowa.

Na tym artykule kończy się Rozdział I ogólny. W Roz* 
dziale II- artykuł 9 wylicza =11 spraw, które objąć ma samo
rząd wojewódzki województw, lwowskiego, stanisławowskie* 
k o  f  tarnopolskiego*

Pan Kulerski w Tucholi.
(Akt II.)

T u c h o l a ,  dnia 26 września.
Zdawało się, iż po odniesionej porażce p Kulerskiego t 

polityki PSD- na ostatnim wiecu w Tucholi z spuszczeniem 
kurtyny, odcinającej p. Kulerskiego od reszty świata, spra* 
wa PSL. jako i p- Kulerskiego ostatecznie dla naszego po* 
wiatu została załatwiona- Lecz nie liczono się z uporem p- 
Kulerskiego, który nie chciał za żadną cenę uznać przegranej, 
a „na upór niema lekarstwa", 

j Otóż w numerze czwartkowym „Gamety Grudziądzkiej" 
zapowiada p. Kulerski swoje przybycie do Tucholi na zebra
nie PSL., i czytelników „Gazety Grudziądzkiej", mające się 
odbyć w niedzielo, dnia 24 bm., zapowiadające atoli zara* 
zem, iż policja państwowa ma nakaz wpuszczać na salę tylko 
osoby zaopatrzone w numer czwartkowy „Gazety Grudziądz 
kiej“, z łaski swej raczył jednakowoż zezwoltć, aby każdy 
czytelnik tejże gazety, mógł zabrać kilku swoich znajomych, 
których wternopoddańczość względem p- Kulerskiego musiał* 
by jednakowoż być zagwarantowaną-

Ludność tutejsza, uważając słusznie, iż czytelnicy „Ga* 
zety Grudziądzkiej" nie tworzą żadnej organizacji względnie 
towarzystwa, i uznając zebranie jako publiczne czyli wtec, 
pospies;Ma tłumnie po nabożeństwie do salt browaru, aby 
usłyszeć co jej p. Kulerski objawi- Pan Kulerski zdziwi! się 
widocznie bardzo, gdy ujrzał salę obszerną wypełnioną słu
chaczami, gdyż nie przypuszczał uawet sam, iż tyle zwolen* 
ników ma w Tucholi, a również nie przypuszczał, iż znajdą 
się tak odważni ludzie, którzy wejdą na salę mimo jego po* 
gróżek, iż każdego, który będzie się jego wywodom sprze* 
ciwiał, wyrzucić za drzwi.

Wszedłszy na scenę, przystąpił p. Kulerski odrazu do wy
boru prezydium wieca. Proponowanych prZez siebie kandy* 
datów wybrał sobie sam mimo głośnego protestu zebranych 
i otoczył się takim sposobem swoją gwardią przyboczna, w 
osobach pp. Porożyńsktego z Bysławia, Kulczyka z Cekcy* 
na, Pryły z Tucholi i kilku innych z Tucholi nieznanych pa* 
nów- Ńa samym wstępie swego przemówienia powtórzył p, 
Kulerski swoje pogróżki, dotyczące wyrzucenia za drzwi ka
żdego, któryby śmiał głos swój podnosić przeciwko jego wy 
wodom, poczem rozpoczął w znany sposób podnosić zasługi 
PSL- ą  jego własne w szczególności, posługując się przekrę* 
caniem faktów, a lżąc, co się zmieści, stronnictwa bloku je* 
dności narodowej.

Słuchacze początkowo spokojnie jego gadania słuchali, 
lecz gdy p. Kulerski napadł na p. Korfantego, zarzucając mu

jako przywódcy powstania w Wielkopolsce, iż z jego winy 
Pomorze jeden rok dłużej musiało pozostać pod panowaniem 
pruskiem, odezwały się wśród słuchaczy głośne protesty. 
Phn Kulerski okazując swą eneegję, wzywa policję, aby pro* 
testujących z sali wyprowadziła, co tylko większy zamęt 
sprawiło- Kilku obecnych funkcjonariuszy Policji Państwo
wej, widząc się wobec wielkiej liczby otonujących bezwłady 
mi, zaniechało po kilku nieudałych próbach opróżnienia sali, 
wykonania rozkazu p. Kulerskiego. Tenże widząc, .iż swego 
celu nie dopiął, spróbował zaprowadzić porządek swą po* 
wagą osobistą, wysławiając pod niebiosy swe rzekome dla 
społeczeństwa położone zasługi- Lecz i tu znalazł ntewdztę* 
cznych słuchaczy. Wszczął się wielki zamęt, który żaglu* 
szył jego słowa. Z grona zebranych rzucano mu różne zapy
tania, które mu widocznie wielki kłopot sprawiły. Wówczas 
użył p. Kulerski manewrn, zupełnie nowego w jego taktyce. 
Otóż w  największem zamieszaniu, gdy nsjwprawnmjsze ucho 
nte mogło usłyszeć, co p. Kulerski na scenie mówi?, wzniósł 
tenże okrzyk na Papieża. Obecni, nie wiedząc o co chodzi, 
gdy usłyszeli ze strony sceny okrzyk: ,,Niech żyje"!, zrazu* 
mieli iż^ odnosi się to do p. Kulerskiego lub conajmniej do 
Witosa, i zakrzyknęli gromko: „Niech żyje Korfanty"!

W to p. Kulerskiemu graj- Jak zacznie wymyślać na 
endeków, chadeków itp. ludzi, którzy swego wodza Korfan* 
tego stawiają nad Papieża- Lecz nie dano mu długo mówić' 
Wiecownicy spostrzegłszy, iż Wpadli w zastawioną tm przez 
p. Kulerskiego pułapKę, a chcąc godnie zakończyć wiec, za* 
intonowali pieśń: ,,Boże coś Polskę". Zaznaczyć wypada, iż 
podczas odśpiewania tej pieśni zwolennicy p. Ku'Iersk!ego 
nie powstali z swych mtejsc, czerń swe wychowame religij
ne i narodowe wyraźnie zadokumentowali- Po odśpiewaniu 
pieśni podniósł p- Kulerski znowu swój głos, piętnując obec* 
nych. iż pieśnią najwznioślejszą przeszkadzają jego wywo* 
dom, zapominając atoli, iż on sam na ostatnienr wiecu zain* 
tonowaniem tej samej pieśni zamierzał przeszkodzić dalszej 
nieprzyjemnej dlań dyskusji-

Widząc wreszcie, że nie zdoła tutejszej ludności dla 
swych celów pozyskać, umknął p. Kulerski z sali, pozostawią 
jąc swych nielicznych zwolenników swemu losowi.

Cały przebieg zebrania był najjaskrawszym dowodem, 
'iż ludność miasta Tucholi jako i powiatu nie pozwoli, się o- 
bałamucić .przez niesumiennych agitatorów, lecz Wiernie stoi 
przy sztandarze bloku jedności -narodowej, co jeszcze do* 
bitniej uwydatni się w dniu 5 i 12-tym listopada.

-ra*-

DtfSery polsko-niemieckie.
Przytaczamy poniżej doniesienie Polskiej Agencji Wscho 

dniej o obiedzie, wydanym przez pełnomocnika rządu pcl* 
skiego do rokowań polsko=niemieckich w Dreźnie. Prosimy 
przeczytać doniesienie to uważnie i osądzić, czy jest na 
miejscu i na czasie takie zbliżanie się poIsKO-iiienneeide i 
takte rozczulanie się wspomnieniami polsko=ntemieckiemi z 
czasów królów saskich, którzy przygotowali z taktem po* 
wodzeniem upadek Polski-

* * *
D r e z n o ,  26, 9.
Dzisiaj w salonach hotelu Pałace w Dreźnie mi* 

nister pełnomocny rządu 'polskiego do rokowań polskc-nie* 
miecktćh, rewanżując stę za obiad wydany przez przewręint* 
czącego delegacji niemieckiej Stockhamera w ubiegłym ty* 
godniu wydał dla delegacji niemieckiej .śniadanie, w którem 
wzięło udział około 40 osób. Obecni byli ze strony niemieta 
kiej minister pełnomocny rządu Rzeszy pan Stockliammer z 
członkami delegacji. Rząd saski reprezentowany był w oso
bie samego prezydenta dr- Buckd, ministra Schultza, radcy 
legacyjnego Schmidta .i tajnego radcy' Ottschalda. Ze strony 
polskiej obecni byli oprócz ministra pełnomocnego Olszow* 
sktego prof. Dębiński, dr- departamentu Prądzyński, dyr. 
Miller, dyr. archiwów państwowych Paczkowski i inni. Po 
śniadaniu przy czarnej kawie saski prezydent p. dr, Buck, 
wygłosił następujące przemówienie: Panie ministrze! Za za* 
proszenie, którem p. minister raczył mnie zaszczycić, ninicj* 
szern dziękuję. Mam wrażenie, że zbliżenie osobiście człon
ków obu delegacji, które przybyły do Drezna celem położę* 
nia podwalin pod międzysąstedzkie stosunki obu państw, nie 
omieszka wywrzeć wpływu na bieg rokowań, i i,w.ażain tę 
drogę, obraną przez pana Stockhammeria i pana Olszowskie* 
go w tym kierunku za bardzo korzystną i celową- Przeko* 
liany jestem, że delegacja polska jak i niemiecka przejęte są 
dążeniem dojścia do porozumienia, któreby stanowiło funda
ment nowych stosunków sąsiedzkich między obu narodami 
i  ukształtowałoby je na wzór przeszłości- Szczęśliwy jestem, 
że rokowania te tak ważne, dla współżycia obu nar.Kłów to* 
czą się w Dreźnie, stolicy Saksonji, związanej w nlstorji U* 
cznemt węzłami z Polską. Wyrażam raz jeszcze podzięko*

wanie za zaproszenie, dzięki któremu daneiń mi było spędzić 
kilka miłych chwil w gronie Panów i życzę panom z obu de
legacji najpomyślniejszych wyników obrad, które mają siwo* 
rzyć nowe podstawy współżycia obu naszych narodów- W 
odpowiedzi p. Olszowski oświadczył: Panie prezydencie!
Dziękuję uprzejmie rządowi saskiemu, że był łaskaw w oso* 
bie Pana z innymi przedstawicielami rządu przyjąć moje za* 
proszenie- Jakkolwiek mówi się. stale, że żyjemy w epoce 
realizmu, mogłem był z prawdziwą przyjemnością stwier
dzić w Saksonji potęgę tradycji dziejowej, która łączyła w( 
swoim czasie los Polski z losem Saksonii. Podzielam najzu* 
pełniej zdanie Pana, Panie Prezydencie, że należy stać na 
gruncie rzeczywistości. Nadzieje pokoju rzeczywistego i no* 
wego współżycia ludów Europy ożywiają wszystkie urny* 
sły kontynentu. Dążeniem naszym w rokowaniach polsko- 
niemieckich jest zrealizowanie tych pragnień. Uregulowanie 
stosunków między Polską a Niemcami w dziedzinie przeszło* 
śct jest pierwszym warunkiem nowego współżycia dwóch 
sąsiadujących ze sobą narodów. Wierzę najmocniej, że ro= 
kowania te odniosą pomyślny Ikutak- Następnie podzięko* 
wał p. Olszowski za gościnność, jakiej delegacja polska do
znała w Dreźnie.

Pa«r3g®e«* koBBtfo&wjącym fisły wyborcze
i chodzącym w tym celu od mieszkania do 
mieszkania prosimy udzielać informacji by mo
gły uzupełniać spisy wyborców.

L isty  w y b o rcze  wySożoite s ą  je szcze  
d o  5 p a ź d z ie rn ik a  wfączsiie.

Sprawami temi są: 1- sprawy wyznań religijnych; 2-
Sprawy oświecenia publicznego z wyjątkiem uniwersytetów 
i szkół z nimi zrównanych; 3. Sprawy dobroczynności pu= 
blicznej. 4. Sprawy zdrowotności publicznej z wyjątkiem 
policji sanHarnej. 5- Sprawy dróg publicznych wojewódzkich, 
powiatowych i gminnych, sprawy budowlane tudzież spra
wy dróg żelaznych lokalnych; 6. Sprawy ągrarne z wyfą* 
czeniem reformy rolnej i wszystkie środki służące do popie* 
rania rolnictwa; 7- Poparcie przemysłu i handlu; 8. Zasto* 
sowanie ustaw państwa w sprawie regulacji wód. melioracji 
gmin i powiatów. 10. Budżet dochodów i wydatków samo
rządu wojewódzkiego i zamknięcie rachunkowe; II. Wresz* 
cie inne sprawy, które mu przekaże Sejm Rzeczypospolitej.

Sprawami temi zajmować się będą sejmiki wojewódzkie 
dwuizbowe, z których jedną tworzą posłowie kurji ruskiej. 
Sejmik wojewódzki lwowski Składa się ze 100 członków (50 
+  50), stanisławowski i tarnopolski każdy z 60 członków (30
+: 30).

Wydziały wojewódzkie podzielone na dwiesekcje naro* 
dowe składać się będą z Wojewody lub jego zastępcy jako 
przewodniczącego, oraz z 8 członków i tyluź zastępców, wy
branych po połowie odztejnie przez każdą Izbę sejmiku wo* 
Jewódzkieatt*, i

■- tudzież z 4 członków 1 tylpż zastępców mianowanych z 
pośród obywateli obu kurji przez Wojewodę.

Ważnym jest artykuł 21 który stwierdza że na obszarze 
pomientonych województw ani państwo, ani żadne ctalo sa* 
morzadowe publiczne nte może prowadzić kolonizacji.

Władze i sądy państwowe w wewnętrznym urzędowa
niu posługują* się językiem polskim, zaś władzę samorządo* 
we będą odpowiadać stronom w ich języku. O języku wykła* 
dowyrn w sUtolach decydują sejmiki. Ustawy i rozporządzę* 
nia będą ogłaszane w języku polskim i ruskim. Dla mniejszo
ści ruskiej utworzony zostanie uniwersytet ruski podlegający 
bezpośrednio Ministerstwu Wyznań i Oświecenia PubBcz* 
nego.

Samorząd ten całkowicie zostanie wprowadzony w  ter* 
minę dwnletnim, ustawa natomiast zacznie obowiązywać z 
dniem ogłoszenia jej. '

Ze streszczenia rozdziału drugiego łacno przekonać stę 
można, że dobra wola Rzeczypospolitej Polskiej przechodź
granice powinność?. .

Rusinom daliśmy więcej niż dać powinniśmy, pontewat 
chcemy zapomnieć o ich barbarzyństwach w walce o Lwów 
i Wschodnią Małopolskę, oraz obecnych bojówkowych prak* 
tykach* tp-
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Odezwa
si.sfT^ trzech stronnictw Chrześcijańskiej Zziązfcu Jediiości 

Narodowej-
Posłow Ja trzech' stronnictw,, które w obecnych wyborach 

do Sejmu i Senatu stoją pułączdne w Chrześcijańskim Zwią* 
zku Jedności Narodowej, weszli w początku roku 1919 w 
iklad Sejmu Ustawodawczego jako przedstawiciele tego kie
runku politycznego, który odrzuć*} w czasie wojny śwtato* 
{wej - 'sz tlk ie  porozumienia, z Niemcami i  Austrją oraz oparte 
na hiem ułamkowe, nędzne i cbiudne rozwiązanie sprawy 
polskiej przez tworzenie z części tylko b- Królestwa rzekomo 
niepodległego państewka polskiego, związanego Żelaznie z 
S!rodlcowo=europejską grupą niemiecką pod berłem króla ho*

■ hcnzollernowskiego lub habsburskiego, a ̂ wybrał od pierw
szej chwili drogę oparcia sprawy'poiskiej o państwa sprzy* 
mierzone-

Za pośrednictwem polskiego Komitetu narodowego w 
JKaryżu, pod przewodnictwem Romana Dmowskiego kierunek 
ten uzyskał przygotowano przez Paćarewskiego żądanie' pre
zydenta Wilsona odbudowania'zjednoczonego t niepodległego 
państwa polskiego z  dostepenj do morza, ujęte następnie w 
zbowiązanie mocarstw sprzymierzonych Europy w uchwal© 
wersalskiej z dnia 3 czerwca 1918 r. Dzięki równoczesnemu 
stworzeniu, przedewszystkiem ofiarnością Krwi i mienta Po
laków w Ameryce, wojska polskiego pod d.owództwem gene
rała Hallera oboz ten osiągnął wliczenie Polsjo w grono zwyś 
cięsktcti państw sprzymierzonych i  jej udział na tej podsta
wie wśród mocarstw, tworzących1 skład konferencji pokojó* 
,w,ej w Paryżu i przeprowadzających traktaty pokojowe z 
Niemcami i Austrją- •

O rząd prawny.
PodCża;, gdy obóz, walczący w czasie wojny przeciw 

Niemcom i  Austi ji, stanął natychmiast po zawieszeniu broni 
do ciężkiej walki o Lwów i  Wschodnią Malopolskę na. 
.wschodzie, a rówiiocżeśnie przygotował na zachodzie 'zbroi* 
ne wyparcie Niemców z Poznańskiego, w Warszawie usado
wił się, w drodze mianowania przez radę regencyjną, ustano: 
wioną przez okupącyjne* władze niemieckie, na utworzonym 
wówczas w ten właśnie sposób stanoy/iśku Naczelnika Pań* 
stwu p- Józef Piłsudski, który naprzód usiłował przetfteść do 
W arszawy na czoło rządu p- Daszyńskiego z  samozwańczego 
i  śmiesznego rządu lubelskiego, a następnie mianował samo
wolnie naw skroś również stronniczy rząc! p. Moraczew* 
skiego. '

Stronnictwa nasze, położywszy kres temu Rządowi po 
przybyciu do kraju Paderewskiego, który w styczniu 1919 r. 
utworzył Rząa porozumienia, postanowiły po zebraniu się 
Sejmu Ustawodawczego, celem uniknięcia, waśni .wewnętrz* 
nyeh w chwil* gdy zaczynały stę obrady Konferencji Pokojo
wej, oddać swe gfosy na_ p. Piłsudskiego jako na Naczelnika 
państw a, jednak poci ściśle określonemi warunkami t- ?w- 
małej konstytucji z dni* 2U lutego 1919 r. zastrzegającej wfa* 
dzę zwierzchnią Sejmowi, a pojucżajseej Naczelnikowi Pań
stw a jedyute wykojypmnie uchwał Sejmu w iziedzinaon cy
wilnej i  Wujsktrwcj-

Przyjętych Wówczas Zobowiązań p. Piłsudski nie 'dotrzys 
mał t  wskutek tego .całe czterotecie Sejmu ustawodawczego 
było jędnym ciągiem ścierania się prawej polityki Sejmu z 
osobistą polityką P- Naczelnika Państwa, co niezmiernie u* 
frudntałó zdobycie Jla Polski takiego stanowiska międzyna
rodowego i takiego dobrobytu wewnętrznego, Jakie osiągnąć 
ofia mogła jako jedno z państw sprzymierzonych.

Oranie© i pokój-
F łerwszem zadaniem musiało być ustalenie granic pań* 

śtwa i  oparcie jego życia na pokoju po wyczerpaniu wojen* 
nem-

Przedstawiciele nasi na konferencji pokojowej, Roman 
Dmowski i Ignacy Padarewski, uzyskali na zachodzie naogół 
granicę 1772 r., poważne prawa w Gdańsku, przyłączonym do 
obszaru Państwa Rolśkiego pod względem zagranicznym t 
celnym, plebiscyt nad dolpą Wisłą i  na oderwanym od Pol
ski Śląsku, co pozostanie po wsze czasy pamiętnem zwycię* 
istwem odozu wiary i niepodległość i  zjednoczenie wszyst* 
kich ziem polskich nad obózem niewiary i wyrzekania się 
nietylko Gdańska i Górnego Śląska, aie nawet Poznania.

Dla ustalenia granicy na wschodzie, skąd w ślad za u- 
stępującyrni z kresów naszych' wojskami niemtcckiem! szedł 
napór bolszewicki, najważniejszą rzeczą było stworzenie 
wojska. Wbrew stronniczym dążeniom" popierającej .p. Pił* 
sudskiego lewicy, której bardziej dogadzało własne wojsko 
oparte na spiskowych organizacjach Strzelca i P- O- W- orze* 
prowadził rzad Padarewski-go ustawę o powszechnej służbie 
wojskowej.- Stworzenie wojska, dla którego rząd fen uzy
skał wiplkte ilości zaopatrzenia i. brdai z zagranicy i które 
znakomici© powiększył i  udoskonalił przez sprowadzenie ar* 
mii Hallera, pozwoliło odeprzeć wojska bolszewickie daleko 
na Wschód ! pomyśleć o ustaleniu granic i pokoju-

Dwa bvły u nas poglądy na sprawę granic wschodnich- 
Obóz nasz miał cel prosty na wschodzie: ustalić tylko wla* 
fcną granicę polską. Lewica' pod przewodem p- Piłsudskiego 
Wytknęła sobie cet inny: Stworzyć między Polską t Rosją 
państwo ukraińskie z Kijowem I białorusko-litewskie z Ko* 
iraem, Wilnem i Mińskiem, w uadzieR że będą one po^ączo* 

ne federacją z Polską- Te jednak pomysły federabstyczne 
przerastały możność naszych sił, uniemożliwiały stały pokói 
■* Rosją, odbierały Polsce dia niepewnych widoków Wilno, 
a moż‘ 1 Lwów. Dlatego pieziszczainym i szkodliwym ha* 
słom federalistycztrym przeciwstawiliśmy hasto tylko w ta
jnych granic i  szybkiego pokoju.

Gdy jednak z  początku roku 1920 po zwróceniu się 'so* 
nrlctów do nas, nadeszła chwila zawierania pokoju, p. Na* 
Czelntjc Państwa przygotował tajny układ z Petlurą i  następ
nie, wbrew *-adom państw zachód.iicb, urządził wyprawo na 
Kijów, która zakończyła się klęska i odwrotem wojsk nol* 
akteh, a chociaż pod samą dopiero Warszawą powiodło się 
niebezpieczeństwo zażegnać, podkopał ia długo zaufanie Eu* 
ropy do polski, z czem w  parze poszlą też gwałtowna zniżka 
wartości pieniądza polskiego. ,

Po tej ciężkiej nauce okazało stę jednak, źe jedynie po
gląd naszego obozu miał oparcie o rzeczywistość i  granica 
Polski ustalona została bez jakichkolwiek federalizniów za*

Bv nie rządzili nami żydzi, Niemce, 

W zwartym szeregu staniem przy ósemce*

Lista fd . ® jest-listą  w szystkich zJedmcMsiSiamych Sts*»wwactw rwodos*;

%1
&

Ulice
należące do obwodu

Lokal wyborczy wzgl. lokal t;,/„ dr »y Komisji Obwodowej
1 Vii 0
i'i

.. " n : Vi ' Ulice
nale»ąca do obwodu

Lokal n.ryborc.iyi wzgl. lokal urzrf! dowy Komisji Obwodowej
\ 1 ECoptn-cika, Kilińsk ago, L powa od 61 — f04, Poniatowskiego, Sobieskie*

Eestauracja Kii- zium ul. Lipowa 65/67
15 Toruńska V. „ koła gminna! ul. Braotą 40

' go, Słowackiego 16 Kwiatowa, Tuszewska Ogród Paławwal Strzelecka 15/16,. . .  J2 Bartosza - UlowacKiego, Restauracja' Ti- Grobla
—l'. Lipowa od I-GO. Nowowiejska, Prowiantowa yoli ul. Lipowa Ar, 21/23 !7 Lw-rco-d, Moniuszki, Radzyńjfea, Staszycs Hotel pod Zagłoby Jankowski,
3 Jjrieczna, Kościelna, Mała - Kuntorsztyńsba, Stara By okowa, Spichrzowa

Loża Masońska, ul. Józ. 'Wybickiego 38/40
Shzeleeka. ul R-dzjńsks 6,;

18 Oman tarna Oegielnian a. Droga Łąko*, a, Boa-ek Leśny, Herzfolda, "‘ort Tnszawski, Miłoieśoa, Rejtana. Wenckicgo,

RcDtaurao]a Domek Leśny (Ear. Miejtkt/-4* Nadgórai od 1—£8 Piowora I. Szkoła Gminna ul. Nadgórna 27
5 f̂adgórna oa 49 — 72, liząuowa, Sądowa, Zamków*

Restauracja Zam Wiktorjubod.
ków a, ulica Zamkowa 30/33 19 Matejki, "Wiślana, irzezna. Restssiracjs pod białym Orłem

6 Kościuszki, Podgórna Solna Restauracja Khr- liek Kościuszki 13
Ul.Cheł nińska 20.

20 Ghełroińska od 4 — 57 Włącznie.
.

Reetauraejn Czaplicki u.Ghe.łmińska 28.Koszarowa, Ogrodowa Restauracja Jankowski Kościuszki qr. 28.' ' !&i Chełmińska od 58—175. Restauracją Meck ■ ul. Chełmińska 72,)8. J6z. WybickPyo rdawn. Siara i Kwidzŷ ka; i PioJmszko jo,
Hotel Warszaw- ssri JOz. Wybić kiego 21

22
nr . ,r

Restaur icjs przy!RzeżaiŁarze* riEŁ . Innu d 26-
4

% Długa, Murowa, Pań- akn, Ky nek, Szewska Ratusz L pokój 19'201. piętre sa-• la pO-iodreń■j 23 Kalinko wa, Ropowa, Laskowicka, Strzemiącin. Restauracja Bo-;' blitz ul. I lir kowa 19.10
:J

Groblowa, Mato-Oroblo- Wa, Mickiewicza, Płac Gimnazjum żeń- ekie ulica Tryn- kowa24
24 Bydgoska Czerwono-

11
4

Małomłyńeka, Młyńska Sieukwa/fcz*. VI. szkoła gminna nL Sienkiewi- e*a nr. 23
Bworna, Czerw cny Dwór, Droga Królewska Dom Strażników Kolejowych, Kort Miejski, GeIŁud&Mt, Leśnuuów- ka Rudni,, -auiczów- ka Czerwony Dwór, Myśliwska, Miejski PI. Vry k. Strzelnica, Zabudowanie Wo- 1 ooiągów Miejslcmh.Za- budow. piocloty .Gac*;.

‘■5- ■ #
12 Klasztorna. Książęiat, PL Pramowŷ Bzkió .a. C-6o Motel Złoty Lew ul. 3 Maja 16 !

13 Bracka, portowa, Bybacka Restauracja Pio ra Rybacka 20
14 Plac 23 Stycznia, Tryn- kowa i Hotel Ofantialoy j PI. 23 Styc.-nia 6s •

w

równo od strony Ukrainy jak od strony Litwy, gdzie nstło* 
war o uwikłać Wilno w ustrój federalistyczny (r- 1921) prze* 
ctwnych wyrażeń uchwałom sejmowym, co jednak zwalczyła 
swym twardym oporem przedewszystkiem sama ludność wi* 
leńszczyzuy,

Konstytucja-
Obok ustalenia granic najważniejszem zadaniem Sejmu 

ustawodawczego było nadanie państwu kons.ytucji 
I tu znowu ujawniły się dwa przeciwne dążenia- 
Lewica miała na oku przedewszystkiem utrwalenie oso* 

bistych rządów' p- Piłsudskiego- Dlatego dążyła do. słabego 
ustroju: parlamentarnego, jednoizbowego, “tylkó, a do oparcia 
władzy Naczelnika Państwa, o w'ybory' pówszećhna 1 do 
przeciwstawienia; go w ten sposób Sejmowi, dając mu moż* 
nosć łajrwego rozwiązywania Sejmu, a zarazem łącząc u* 
rząd Naczelnego wodza z urzędem Naczelnika Państwa w je
dnej osobie, M at to być zatem dalszy ciąg i utrwalenie je* 
dynowladztwą i dyktatury wojskowej-

Nasz obOz nostanowił nadać Polsce ustrój taki, jaki maią 
wielkie demokracje zachodniej Europy. Więc przede;wszyst* 
ktem stlny. parlamentaryzm z Sejmem i  Senatem, dalej prezy
dent Rzeczypospolitej wybierany przez oba te ciała i w ten 
sposób od nich uzależniony, wreszcie rozdział naczelnego do* 
wódziwa od urzędu prezydenta- Jednem słowem ustrój de* 
itiokraęyszno-parlamen łamy z 'usunięciem zapędów' jedyno* 
władczych.

W 'ciężkiej walce z  lewicą obóz nasz przeprowadził kon* 
Stytudę w tnyśi 'tych zasad.

O dobrobyt opraw o. ■'
Dwa wielkie dzieła granic t konstytucji są tylko głównemii 
pracami na tle całego szeregu innych objawów życia poli* 
tycznego i gospodarczego-

Pozostałością socjalistycznego rządu p- Moraezewskiego 
był ducn rozstroju w wielu- naszych urzędach,.utrzymywany 
przez pozostałych z tego okresti licznych urzędników', a ni
szczący przedewszystkiem życie gospodarcze socjalistycz* 
nem wkraczaniem w nie państwa i utrudnianiem wytwórczo* 
ści niemożliwymi stosunkami prawnymi, .ąlbo nieudolnem po
dejmowaniem wielkich przedsięwzięć, jak reforma rolna lub 
odbudowa kraju w związku z gospodarką leśną, w sposob 
prowadzący do ohydnych nadużyć i boŁacenia się jednostek 
lub spółek be- pożytku dla szerokich kół "ładności,

Nierozumne ustawodawstwo w duchu socjalistycznym, 
nic dające pewności kapitałom zagranicznym w Polsce, po* 
zbawią państwo nasze niezbędnej dlań iomocy z zewnątrz,

a awanturnicza polityka zagraniczna ustawicznie burzy kre* 
dyt, który z trudem zdobywa się na Zachodzie-

Przyw Hej i stronniczość w wojsku, dającfe częstokroć 
pierwszeństwo nieuctwu nad rzetelną wiedzą, rzucają ua nas 
cień_ nawet i w 'tej dziedzinie jako na sojusznika bez war
tości-

Wieszcie zaś i przedewszystkiem ustawiczne wtrąca* 
nie w bieg spraw państwowych osobistej samowoli Naczel* 
n’-ka Państwa w polityce zagranicznej i wewnętrznej nie- 
tylko prowadzi kraj w wojnę, którei on nie chce, ale także 
powoduje zabójcze długotrwałe przesilenia i nawet takie 
zniesławiające nas zjawiska jak odmowa mianowania praw* 
ni© utworzonego rządu Korfantego-

Wszystkie te ciężkie choroby naszego życia państwowe* 
go ZWąlęzai obóz nasz bez orzerwy w ciągu ubiegłego czte- 
rolecia, niejedno zło złagodzi* i niejednemu zapobiegł, ale 
śv ladom, jest, że państwo w tych warunkach pomyślnie roz* 
wijać się nie może,

W walce tej o wyzwolenie naszego życia z ducha niena* 
wiści waśni społecznej, dążeń przewrotowych, odnosił obóz - 
nasz niejednokrotnie zwycięstwa, a odnosił zawsze dzięki 
temu, żb miał oparcie w poczuciu Jedności narodowej, w sil
nej podstawie zasady katolickiej, w nibwątplWem wymaga* 
niu uczciwości w życiu narodowem, które ożywia szerokie 
warstwy naszego społeczeństwa-

Jeśli zaś nieraz przyszło ulec,, ro nie tyle dlatego, że 
przeciwnik na lewicy był silniejszy, ale i aczej dlatego, że 
bliski, zdawałoby się, sojusznik z rozdrobnionych zrup rów* 
nież umiarkowanych ‘był chwiejny niezwiązany niezbędną 
harmonią dzia tania politycznego.

Państwu naszemu, odrodzonemu Uziękt myśli politycznej 
tego obozu, który znalazł właściwą drogo w przełomie d„ie* 
jowym wielkiej wojny, potrzebna jest dzisiaj w Sejmie i 
Senacie większość, maiąca poczucie ładu, prawa,_ narlametiL 
iaryzmu i demokratyzmu w duchu zachodnim, jeśli nie chce
my staczać się powoli ku rozstroiowt, jakiego straszne oh ja* 
wy widzimy na wschód od siebie,

Warszawa, w dmu skończenia prac Sejmu Usiawod&w* 
czego, 26 wrieśnią 1922.

Stanisław G ł ą b i  ń s k  i, prezes Związku LudoWo- 
Narodowego, i-udoinir C z e r n i a w s k i ,  prezes Ohrze* 
ścijańsko*narodowego Stronnictwa Pracy, Edward D u- 
b a n o w i c z -  prezes Chrześcijańsko=narodOw’eg<? Stron
nictwa Ludowego.
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Obowiązkiem
Obywatela i Obywatelki Pełki

Jest przeglądanie list wyborczych.
Są one wyłożone w myśl zarządzenia gene

ralnego komisarza wyborczego

do 5 października włącznie.

P a m i ę t a j !
Pamiętaj o tom, abyś się  przekona? na

tychm iast, czy nazwisko twoje, twojej żony 
i twoich dzieci, które ukończyły do dnia 
17 sierpnia br 21 role życia, Jest wpisane 
na listę  wyborczy!

P^sypcm nij tw em u krew nem u, two> 
jem u  sąsiadowi* przyjacielowi i wszyst* 
k im  s&aajwmym tw o im , żeby stwierdzili 
niezwłocznie, czy ich nazwiska są zapisane 
w spisie wyborczym, Nikt jednak nie będzie 
czekał ani dnia, tylko stwierdzi 'zaraz swe na
zwisko w spisie.

* j

Zony wojskowych
ńiecSsaj s p ra w d zą  czy są zap isa n e  w lis tach  
w y b o rc zy c h . W ie lu  o b y w a te li i obys»a« 
fe te k  n ie  s ą  zap isan e j slsaża fe s t  n ie d o k ła d 
ności,, zw łaszcza co sS© sJtófey d o m o w e j.

Właściciele domów
niechaj skontrolują* czy Ich lokatorzy są 
wszyscy zapisani. -

Wiadomości bieżące.
K s i e n d a r * :  S obo ta : H ieronim a Wyzn. Wschód słońca 

6.00, zachód 5 40. Wschód księżyca 3.22, zach. 12.2.
&

MUZEUM otwarte w środy  i soboty  od godziny 12 do 
.... 2, w niedziele i św ięta  od godz. 11 do 2,

Sb
PIBLJO TEK A  1" CZYTELNIA T . C. L. o tw arta  w dni 

pow szednie od godz. 6—8, dla dzieci w  środy  i so
bo ty  od godz. 4— 5.

Sb
—•** Z Teatru Pomorskiego. Dnia 5 października po= 

płyną z nowej sceny naszego teatru gorące słowa umiłowania 
naszej Ojczyzny, słowa starego Urnika który zasłuchany w 
potężny impuls duszy narodu rzuca gromkie słowa by ko 
chać Polskę nie połową — ale cala duszą. Słowa te wszeb 
kie zapory lamią i  ruszą, chłopka polskiego z letargu*budzą, 
aż się jemu ckli na wnętrzu, i z rozmachem z kosą w ręku, 
hejże dalej • na psubraty, by odebrać im armaty; takiże to 
chłop nasz chwacki, a dowodzi im Głowacki. Anczyca „Ko= 
ściuszko pod Racławicami1* przez całe 6 obrazów przesuwa 
przed oczami widza caty okres zmagań narodu uwieńczony 
sukcesem na polach racławickich. R. C-

__** Mordercy marynarze przefi sadem admiralskim; 
Wczoraj o godzinie 9=tej przed południem rozpoczął się pros 
ces karny przeciw 2 marynarzom Romanowiczowt Toma
szowi i Franciszkowi Suleckiemu oskarżonym o zabójstwp 

^na żonie Romanowicza popełnione swego czasu (przed około 
m  rokiem) w Modlinie. Sądowi admiralskiemu przewodni: 
czy p. mjr- k- s- Kórnicki. Oskarża kpt. k- s. Stachnik a bro= 
nią Romancwicźa kpt- k. s. Jasłowińskt, Suleckiego Dr. Ka= 
licki. — Sądy admiralskie powołane do życia dopiero w o- 
s.tatnlch czasaąh składaia się z przewodniczącego 1 fachowe: 
go asesora i 3 niefachowych marynarzy. — Osk. Romanowicz 
czyni wrażenie degenerata-syphilityka- Personalia wyka: 
zuią, że nie ma rodziców'. Ojciec umarł, matka padła kulą 
zabita podczas okupacji- Los pognał go już po prawie wszy: 
stklch rubieżach Polski. Uciekł z 15=róktem z domu, służył 
w legionach w Wchrachcte, walczył na froncie, siedział w 
Sdbzypiornie, widział Lwów, '‘Przemyśl. Kraków', bujał po 
najrozmaitszych formacjach aż skończył lako plutonowy na 
marynarce i to smutno, gdyż tam został za kradzież zegarka 

•  karany więzieniem t zdegradowany. Później zeznania 
świadków dadzą wysnuwać wniosek, i.e od tego czasu roz
poczęła się jego smutna kariera, która zaprowadziła go na: 
reszcie przed trybunał za zamordowanie własnej żony. Su: 
leekt, któremu zarzuca akt oskarżenia, że pomagał Romanowi: 
czowi w zamordowaniu żony czyni lepsze wrażenie. Młody 
sprytny marynarz, choć może słabego charakteru, pod złym 
wpływem kolegów prawdopodobnie dopiero wszedł na po
chyłą drogę życia. Sam przeczy jakoby brał udział w mor: 
derstwie i czyni dość nieszczęśliwe wrażenie. Całość spra* 
wy jest, z powodu sprzeczności zeznań które złożyli oskar: 
żeni przez przeciąg tego roku przed najróżnorodniejszemi in
stancjami, — ostatnio przed sądem doraźnym, - -  bardzo za= 
gmatwana- Z spokojem i całą energją zabiera się przewodni: 
czący p- mjr- k. s. Kórnicki do rozwiązania tego jakoby wę: 
zła gordyjskiego* Po przeczytaniu aktu oskarżenia następuje 
przesłuchanie oskarżonego- Postępowanie dotychczasowe 
dowodziło, że Rom- nosił stę już od roku przed zamordowa
niem z takim. Planem. -Tutaj przeczy; temu stanowczo i  ze* 
zn a ję  g! i - i  - A.

Ożeniłem się z miłości- Byłem w moją żonę ogromnie 
zakochanym. Jednakowoż już w pierwszym roku'małżeństwa 
przyszło między nami do sprzeczki i to z powodu niewier: 
ności mej żony- Podczas, gdy odbywałem moją służbę woj: 
skową, dowiedziałem się, że tnoja żona jest mi niewierną, 
żyje z kochankiem, a nawet miała dziecko nieślubne z jed
nym z kochanków, o czem mnie nawet przed ślubem nie po: 
wiedziano. Wszystko to zmuszało mnie do ©tronienta od 
mej żony. Dlatego też ją zaniedbywałem. Ostatni raz kie: 
dy byłem na urlopie, wszystko się o niej dowiedziałem. Mi. 
mo tego wróciłem spokojnie z urlopu prędzej niżelt potrzdbs: 
gwałem i  czyniłem moją służbę dalej- W pewien czas pó: 
źniej przyszło mi na myśl sprowadzić żónę do siebie i roz: 
prawić się z nią, dowiedzieć się z jej ust co z wszystkich 
opowiadań jest prawdą i poczynić wtedy odpowiednie kroki. 
Ponieważ wiedziałem, że ona na zwykłe wezwanie do mnie 
nie przyjedzte, (gdyż pisałem już raz,) napisałem jej, że zo: 
stałem mianowany sierżantóm zawodowym, mam pieniędzy 
wielfe nazbyt, więc mogę ją używić i dla swego dobra po: 
wtnna przyjechać do mnie.

Nareszcie otrzymałem telegram, że żona przyjeżdża- 
Dwa razy wybierałem się z Suleckim na dworzec, drugi raz 
przyjechała- Było to w nocy. Ja po przywitaniu niosłem 
jej pakunki, później wyręczył mnie Sujeckt, który jednak z 
tego powodu, że miał służbę, wnet i to przy pierwszym prze: 
jeździe do twierdzy, z nami się pożegnał. Ja dalej poszłeni. 
Szliśmy spacerem. Powietrze miłe było, — cieple. Już 
żorza zaczęła rozsyłać blaski na horyzoncie. Robiło się Sza: 
ro. Poszłem z żoną nad Wisłę; tu usiedliśmy w trawie nad 
brzegiem do pogawędki. — Wzywałem moją żonę, żeby pm 
ściła to lekkie życie i nawróciła się do żywota ze mną. Na 
to żona odpowiedziała mi aroganckiemu słowy, wyraziła się, 
że nie ma zarmaru się poprawić i dalej życie będzie takie 
prowadziła, gdyż to jej się spodoba. To mnie tak oburzyło, 
że w uniesieniu- złapałem za scyzoryk i  nie pomnąc niczego 
zadałem jej śmiertelne cięcie gdyż obawiałem się sam, że 
ona ma broń przy sobie ukrytą i będzie się broniła. Co się 
więcej stało nie wiem gdyż oszołomiony zbrodnią nie zdo
łałem uchwycić w pamięci poszczególnych momentów- Wiem 
tylko, że zabrałem trupowi torebkę i różne rzeczy, wziąłem 
walizkę i podążyłem do mej praczki — F i r l o n g o w e j ,  
przespałem się, kazałem sprzedać rzeczy, kupić butelkę wód: 

ki, wypiłem ją. razem z Suleckim (który przypadkiem prze: 
chodził koło domu) i gnany 'wyrzutami sum.tenia i skrąchą od: 
dałem się w ręce moich przełożonych, którzy mnie też are
sztowali i odstawili do sądu

S u I e c k i potwierdza zeznania' Romanowicza w całej 
pełni, dodaje, ł& kazał się zastąpić w czasie służby przez mar. 
Kawkę, lecz nic o tern nie wiedział, żeby R. nosi? się z za: 
miarem zamordowania żony i nawet później dowiedział sic 
o tem tylko z ust Romanowicza a towarzyszył mu na dwo= 
rzec tylko jako kolega, żeby było mu raźniej przebyć drogę. 

Na tern kończy się przedpołudniowa rozprawa- 
Dalszy ciąg podamy w jutrzejszym numerze.
—1"* Zmiana w ruchn pociągów na kolejce Chełmża — 

Mełno z dniem 23. 9, br-: pociąg nr. 5453 odjeżdża'z Chełmży
0 18.20, przyjazd do Płużnicy 19,29 i tam kończy swój bieg. 

Odpadnie' zatem dalszy bieg pociągu nr. 5 453 do Mętna
1 jazda pociągu nr- 5 456 %Mełna do Płużnicy.

— O nazwy w rozkładzie jazdy* Z wielu stron daje 
się wyraz oburzeniu ną tegoroczny urzędowy rozkład, jazdy 
P- K- P-, w _ którym wiele nazw stacji podanycfF jest w 
brzmieniu i w języku nie polskim, jak nap. Danzig, Beuthen, 

Bucnresti i wieie innych.
Zapytano przez pewną stołeczną gazetę w tej sprawie 

odnośne władze mmisterjum kolei odpowiedziały;
Używanie nazw stacyjnych .ustalone zostało dia wszyst* 

kich państw na międzypaństwowej konferencji kolejowej w 
r. 1920 v/ Insbrucku. Przyjęto tam zasadę, by nazwa stacji 
w rozkładach wszystkich państw podawana była zawsze w 
„rodzimym** jej brzmieniu, tj. tak jak wygląda na niej napis, 
jak podają je na biletach danego państwa i co za tem idzie, 
jak je nazywa jej własna ludność. Sposób ten wyklucza wie
le pomyłek i nieporozumień. Było do wyboru, albo używać 
Karlsbad, Posen, (bo tak jest Poznań zwany za gramcą) itd-, 
albo też Korlove Vary, Poznań etc. To też w rozkładz’e ża: 
dnego państwa ani na tablicach wagonowych nie istnieje już 
Warschau, Varsovte, Posen, lecz Warszawa, Poznań, Wihio 
(nie ,,Vilna“)- Za to musimy pisać Danzig, Bu.curesti itd;

ł  Jednem słowem przyjęto zasadę „Cujus regio ejus no: 
men“ (Czyje panowanie tego mowa)-

—** pirośba. Maż mój Ludwik Nowacki w 70 roku ży: 
cia, zatrudniony od 2 lat jako strażnik leśny w państwowej 
leśniczówce Bocianowo — Jachcice znikł bez śladu od 18 
bm- Ubrany byl w długie siwe spodnie, trzewiki sznurowa
ne, mundur bronzowy, rogatka z orzełkiem okolona ciemno
zielonym paskiem. Ktoby mógł o zaginionym jakich wiado: 
mości udzielić raczy donieść żonie jego pod adresem: Mar: 
lanna Nowacka, Bydgoszcz, ulica Sienkiewicza 37.

—** W mieści© pogranie/nem Wielkopolski jest ‘do na: 
bycia kilka domów wraz z interesami, nadającemi się dla 
kupców branży spożywczej lub bławatnej, zegarmistrzów itp. 
Szczegółowych informacji tylko fachowcom' chcącym się w 
mieście tem na stałe osiedlić, udziela Wydział Gospodarczy 
Związku Obrony Kresów, Zachodni#: ,w- Poznaniu, iw . Mar
cin 40, pokój 12. j-.

Z Pomorza.
ST

—** CHOJNICE, (Wyrok Izby karnej). Przed tutejszą 
Izbą karną przeszło 8 dni toczył stę. proces przeciw Bakowi i 
towarzyszom, o którym podaliśmy onegdaj 'notatkę,

Rzadko bywana liczbę — 124 śyętadków, i 3 rzeczoznaw: 
ców słuchano.

Wczoraj o godzinę 6 1 pół wieczór era wydany został 
przez senat wyrok, który opiewał na uwolnienie z powodu 
nie udowodnienia podanych kradzieży i  nadużyć kolejowych- 
Koszta ponosi Kasa Państwowa. Zaznaczyć należy na tem 
miejscu, tź p. Mec- Behnke podczas obrony (tj- przed połu: 
dniem, dnia wczorajszego) stawił wntosek nałożyć koszta 
śledztwa i postępowania na tych, którzy spowodowali Slcdz: 
two i wywołali całą sprawę, bo zdaniem mec. Benkiego pań
stwo nasze nie jest w tym stanie, aby ponosić tak otbrzy* 
tnie koszta jak te, które zdaniem jego .wynoszą 5 fi prll* 
ionówj marek- '  • -

—** Pochwycenie przemytnika. W s>*otę aresztowała 
policja państwowa w pociągu pospiesznym w drodze z Gdań 
ska do Chojnic pewnego osobnika z Łęga, który przemycał 
z Gdańska do Polski papierosy, czekoladę t  tytoń. Dwie pa: 
czki z towarami udało mu się- wyrzucić z pociągu w pobliżu 
stacji Czersk. W pociągu udało się policji skonfiskować wa
lizkę i  paczkę, zawierające razem 7 282 papierosów, niemiea 
kich. Paskarza oddano prokuratorii,..

Z całej Polski.
— KOŚCIAN- (Zabójstwo), W Darnowte w pow. ko: 

ściańskim Walenty Baba, podczas kłótni zastrzelił z rewol
weru gospodarza Józefa Matelskiego. Powodem tragicznego 
zajścia było nieporozumienie na tle majątkowem Baba bo: 
wiem nabył w roku 1921 posiadłość Matelsktego za 75 000 
marek, nie mógł iejjbdnakże objąć nie otrzymawszy, prze: 
właszczenia.

—** TKAMIENSK. (Straszna zbrodnia). We wsi Słosto: 
wicach, pod Kamieńskiem, gospodarz Józef Flaszka, będąc na 
polu! zauważył, iż syn jego 16-letni Stanisław źle zgrabiał 
siano, uniesiony przeto złością uderzył go parę razy w twarz 
a gdy syn stracił równowagę i upadł nieprzytomny na zte* 
mię, począł go ntelitościwie kopać nogami, aż wreszcie w 
dzikim szale wyrwał szczebel z drabiny i uderzył go z całej^ 
siły w głowę, zabijając na miejscu.

Po tym niecnym czynie oprzytomniał ‘i chciał się sam 
powiesić, a gdy to mu się nie udało, wskoczył do studni. 
Studnia była płytka, więc sąstedzi jvyciągńęli zbrodniarza 
i  oddali w ręce policji*

WŁOCŁAWEK* (Zdradliwa daktyloskopia)* We
Włocławku schwytano doliniarza na gorącym uczynku kra
dzieży- Podał się on za Wincentego 'Brzewskiego z Często: 
chowy, rzekomo przybyłego z Włocławka, celem otrzyma: 
nia pracy. Poddano go daktyloskopii, którą następnie., posła: 
no do urzędu śledczego okręgu warszawskiego, gdzie dak- 
tyloskop Kowalski stwierdził, że te same odciski palców 
znajdują się w kartach daktyloskopijnych niejakiego Stani: 
sława Kapały, który był w swoim czasie schwytany na kra: 
dzieży bielizny w Skierniewicach 4 pochodzi} z Warszawy. 
Wysłano również odpowie.dnie pismo do Włocławka, g^zie 
rzekotffemu Brzeskiemu wręcz oświadczono, że fest on Ka: 
pałą, i wyrecytowano mu jego przestępstwa dawniejsze, wo
bec czego ten przyznał' się do swego dawnego nazwiska, 
przyczem opowiedział nawet liczne swe kradzieże, dokonane 
w wojsku i odsiadywania w tymże wojsku więzienia- Wo: 
bec powyższego wszczęto dalsze dochodzenia, jest bowiem 
przypuszczenie, że oba nazwiska jego nie są prawdziwe.

—** WŁOCŁAWEK- (Rekwizycja na statku). W dniu 
26 brn. wywiadowcy policji śledczej dokonali rewizji na 
statku „Kołłątaj” przybyłym z Gdańska, po szczegółowych’ 
poszukiwaniach odnaleziono i  skonfiskowano kontrabandę: 
około 500 funt. tytoniu, kilkanaście tysięcy papierosów t o* 
koło 100 litrów spirytusu- Szczegółowe- dochodzenie jest w; 
toku.

—»* WARSZAWA. (Walka ze złodziejką). W ubiegłą 
niedziele w mieszkaniu p- Neumanów (Aleje Jerozolimskie 
25), kiedy trójc domowników znajdowało się w ostatnim pó: 
koju (loka! 5 pokoi), Stefanja Neuman usłyszała jakieś podej: 
rżane szmery. Wyszła też natychmiast do pokoju, skąd. od
głos szmerów tych dochodził i ujrzała Jakiś cień- Spodziewa' 
jąc się powrotu ojcą, spytała czy to ojciec- W odpowiedzi 
usłyszała cichy glos, tak, tak, ojciec, poznała jednak, że był 
to głos obcy, w dodatku żeński, momentalnie też podbiegła 
do podejrzanej sylwetki i schwyciła w pół- Tymczasem dru: 
ga sylwetka.równteż w żeńskim stroju zaczęła uciekać z po: 
koju i wydostawszy się na korytarz zbiegła. Dziwny Jednak 
chód uciekającej kobiety wskazywał, że był to raczej prze
brany mężczyzna. Schwytana złodziejka zaczęła się bronić* 
Stefania Neumanówna zaś usiłowała ją przytrzymać. Po? 
między kobietami nastąpiła walka, w czasie której walczące 
kobiety szamocąc się dostały się na korytarz, wówczas Neu: 
njanówna schwyciła silnie za włosy złodziejkę j wszczęła 
alarm, ale złodziejka w jednej chwili uderzyła jakimś narzęs 
dziem tak silnie w głowę Neumanównę, że ta straciła na 
chwilę przytomność z czego skorzystawszy złodziejka zbie
gła, pozostawiwszy w mieszkaniu tylko wierzchnie okrycie 
dość eleganckie, kołnierz na lisach i jeden bucik. Była ona, 
jak się okazało z wierzchniego ubrania i obuwia rozebraną, 
by w czasie kradzieży nie czynić szmeru. Rzeczy pozosta* 
wionę przez złodziejkę, nie wyrównują fednak strat poczv: 
nionych przez złodziejki, gdyż zdążyły óne ukraść biżuterji 
na sumę 5 miljonów marek.

B a w ić  Pall U i ^ z a .
Z e b ra n ie  Tesw arzysiw a C zy te ln i d la  

k o b ie t odbędzie się w poniedziałek dnia 
2-go października o godzinie 7V2 wieczorem 
w B a z a rz e  przy ulicy Moniuszki

P rz e m a w ia ć  b ęd z ie  o w ażkości chw ili 
o b « c n e j p rz e d s ta w ic ie lk a  N aro d o w e j 
O rg a n ija c ji  BCobiet W o jew ó d z tw a  R adom * 
skiegOf p . W ro ń sk a , długoletnia i wielce 
zasłużona i wyrobiona działaczka społeczna, 
która udzieli nam równoczeście cennych wska
zówek organizacyjnych w  sprawie, wyborów. 
Ponieważ sprawa wyborów wszystkie kobiety 
— Polki zainteresować powinna, zapraszamy 
serdecznie . na zebranie nietyłko członkinie 
Towarzystwa Czytelni dla Kobiet, iecz wogóle 
w szy stk ie  P o lk i miasta Grudziądza. —  Biblio
teka otwarta godzinę przed rozpoczęciem posie
dzenia, —  Nowe członkinie również przed 
posiedzeniem zapisywać się będzie.
Za zarząd: ł-h KruszoBiowa* przewodnicz^
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Rozmaitości.
X  Telefony bez drutu wprowadzone w całych Niemczech-

Od 1 września br- używanie telefonu bez drutu zostało dozwo* 
Jonę w całych Niemczech, bez żadnych ograniczeń- To też 
iuż cały szereg .banków, instytucji i  osób prywatnych korzysta 
z tego najnowszego środka porozumiewania się-

Centrala w Berlinie, t- z\v. „Eildienst=Gesellschatt", zo* 
stająca w nieustannym kontakcie z potężną, stacją iskrową w 
Konigswusterhausen, rozsyła swym abonentom co dnia naj* 
ważniejsze wiadomości, przedcwszystkiem z życia gospodarz 
?zego. W miarę przybywania abonentów, zamierzone jest co* 
dzienne urządzenie w całych Niemczech tak zouanej „dcutsche 
Stunde", w ciągu której byłyby podawane telefonem bez drutu 
wiadomości z dziedziny nauk i sztuk pięknych — a więc: 
wykłady o najnowszych wynalazkach, popularyzowanie naj* 
Cenniejszych utworów literackich — wreszcie produkcje muzy* 
Kalne. pieśni, chóry, koncerta, muzyki itp.

Produkcje muzykalne miałyby szczególne zastosowanie 
Po biurach, bankach itp., uprzyjemniając pracującym monoto; 
nic pracy biurowej.

Równocześnie urządzane próby komunikacji telefonicznej 
z pociągami kolejowemi wypadły doskonale. Dla braku je* 
dnak środków finansowycn .ten rodzaj komunikacji chwilowo 
nte znajdzie większego zastosowania-

Tak to wygląda obecnie w Niemczech — tych Niemczech, 
co wobec zagranicy podnoszą bezustannie lament, co krzyczą 
głośno o nieuntknionem jakoby bankructwie i ruinie niemiec* 
Kiego przemysłu-

X  Kieszonkowy karabin maszynowy- Po przeprowadzo* 
Pych próbach departament policji nowojorskiej zaprowadził 
dla swojej załogi jedno z najstosowniejszych narzędzi, prze* 
znaczonych do zabijania ludzi. Jest to pistolet, a raczej kara* 
btn automatyczny; 45 kalibrowy 22 cali długi a ważący zalc* 
dwie siedem funtów- Karabinem tym można oddać 1500 strza
łów w przeciągu jednej minuty. Do karabinu tego zakładać 
można rrg azy n y  na 20, na 50 lub na 100 strzałów, zależnie 
od tego do czego polij.ja silniejszego uzbrojenia zapotrzebuje- 
Karabin submaszynowy — taka jest bowiem nazwa tej broni 
nie posiada żadnej osady, lecz można takową każdej chwili 
przymocować.

Karabin ten strela tak długo, jak długo cynkiel jest trzy* 
many, aż wszystkie naboje magazynu zostaną zużyte. Strze* 
lec, mający cokolwiek wprawy może z karabinu tego oddać 
jeden, dwa lub tyle strzałów, ile uważa za konieczne, o ile 
Szybko cynkiel opuści. Kula leci na odległość, l-4t)0 jardów.

X  Telealarm. Jeden z elektrotechników londyńskich zbu* 
dował przyrząd, mający zabezpieczyć przed włamaniem i  po* 
żarem mieszkania podczas nieobecności ich właścicieli.

Przyrząd ten, nazwany przez wynalazcę „telealarmem“, 
składa sie ż niewielkiego pudełka, zawierającego maleńki 
gramofon i  telefon- Dzięki kombinacji przewodników elektry*

cznych i kontaktów, umieszczonych w różnych miejscach, przy 
drzwiach i oknach mieszkania, otwarcia przemocą drzwi lub 
okna puszcza w ruch przyrząd i zaalarmowanej telefonistce 
wystarcza połączyć przyrząd z najbliższą stacją policyjną, aby 
usłyszano tam słuchawce telefonicznej wołanie: „Złodzieje w 
mieszkaniu'* (tu następuje adres!) powtarzające się w ciągu 
dwudziestu minut-v

W razie zaś pożaru, termometr elektryczny, umieszczony 
przy teleaiarmie, puszcza go także w ruch, a wówczas przy* 
rząd, połączony ze stacją straży ogniowej, woła ogień (tu na* 
stępuje adres)!

Liczne próby, dokonane z telealarmem, wykazały taką jego 
praktyczność, że tak władze policyjne, jakc*:eż straż ogniowa 
Londynu, uznały go za godny polecenia i zastosowania-

X  Wieczne trupy. Ciekawe odkrycie archeologiczne. We 
Francji dokonano ciekawego, archeologicznego odkrycia. Po 
ośnmastu wiekach spoczynku odnaleziono ciała ludzkie, dosko* 
nale zakonserwowane w drewnianych trumńach, a stało się 
to w czasie dokonywania rozkopów archeologicznych na da* 
wnym cmentarzu Galio romańskim, w okolicy Clermont* 
Ferrad.

Po odkopaniu waz z wypalanej gliny i starych monet, 
skrupulatnie zebranych, łopaty robotników wydobyły na świa* 
tło dzienne 12 trumien, zakopanych prawie przed 2000 lat- 

Trumny te teraz dopiero zdradziły swe tajemnice uczo* 
nym francuskim- Wydobyto z nich nietknięte mimo tylu wie* 
ków, ubrania, obuwie, pudelka drewniane z owocami i innymi 
środkami żywności, a przedewszystkiem wydobyto świetnie 
zakonserwowane ciała- Zdumienie ogarnęło uczonych, którzy 
mogli mieć. wrażenie, że mają do czynienia z nieboszczykami 
świeżo zmarłymi-

Zainteresowanie by!c> nadzwyczajne. Przypuszczenia 
mnożyły się bez liku. gdyż nie zauważono żadnych znamion 
aby zwłoki te były kiedyś balsamowane. Dopiero po skrupu* 
latnych badaniach stwierdzono w różnych miejscach obfitą 
emanację gazu węglowego, której to eman i i 'i  zawdzięczać na* 
leży konserwacje tych zwłok-

Niestety jednak, z braku pieniędzy, badania nie mogły być 
posunięte dalej- Archeologowie francuscy z wtelką troską za* 
pytują, czy państwo pośpieszy im w tym względzie z po* 
mocą-

x  Żona żąda rozstrzelania męża. W Nowym Jorku pani 
Donegan, stwierdziwszy przed trybunałem, że mąż je] prze* 
pija cały zarobek i że przez trzy tygodnie w miesiącu jest 
pijany, dodała:

— Powinniście wyprowadzić mego męża z tej śali i roz
strzelać-

W dpowiedzi na to sędzia oświadczył, że gdyby kazał 
rozstrzelać jednego tylko męża pijaka, to cała masa kobiet 
zwróciłaby się do sądów z analogtcznemt żądaniami, tak, iż 
byłoby trzeba zatrudnić w tym celu kilka fabryk amunicji. 
Byłby to zatem szkodliwy precedens. i

Nowości wydawnicze.
O  Nowe czasopismo w Poznaniu („Echa Teatralne")- 2

inicjatywy Deputacji Teatralnej przy Magistracie miasfa Po* 
znania jakoteż Dyrekcyj obydwuch mLaskich teatrów (opery 
i dramatu) zostało powołane do życia nowe czasopismo, po* 
święcone wyłącznie życiu kulturalnemu i  artystycznemu, spe* 
cjalnie sprawom teatru, muzyki i sztuki-

Pismo to otrzymało nazwę „Echa Teatralne".
Już zdawna odczuwało się brak i potrzebę takiego pisma 

na gruncie Poznania, któreby informowało najszersze sfery 
czytelników o zamierzeniach artystycznych naszych teatrów, 
o repertuarze tak bieżącym jak i projektowanym, aby w ten 
sposób zbliżyć i na\viązać sympatyczne nici pomiędzy arty* 
stami a publicznością.

Pismo to będzte rodzajem informatora o życiu i  sprawach 
teatralnych w Poznaniu, pomieszczane tam sprawozdania, re* 
cenzje, artykuły itp. — zawsze poważne i bezstronne, a lek* 
kie i przystępne — będą miały na celu szerzenie wśród pu* 
bliczności krytycyzmu przy ocenie zjawisk artystycznych-

Do współpracy został zaproszony cały szereg najpoważ* 
niejszych sił tutejszych i zamiejscowych, które niewątpliwie 
utrzymają pismo na wysokim poziomie literackim.

Prócz bogatego w treść materjału redakcyjnego „Echa 
Teatralne" zawierać będą podobizny najwybitniejszych ar* 
ty stów opery i  dramatu, jak również dział reklamowy.

Ufamy, że publiczność nasza-z radością powita tę zapo* 
wiedź, szczerze zainteresuje się nowem pismem i nie odmówi 
mu swego poparcia.

©  ..Skóra i Obuwie" najnowszy zeszyt nr. 37 tego jedy* 
ńego tygodnika w Polsce wychodzącego już 9 lat w Poznaniu 
zawiera z okazji Targów Wschodnich następującą treść:

Na Targi Wschodnie- — Starym szlakiem handlowym- — 
Olbrzymie rozmiary tegorocznych Targów Wschodnich. — 
Rozmieszczenie grup w poszczególnych pawilonach Targów. 
Wschodnich- — Przemyśl skórzany w Wielkopolsce- — Za* 
rząd Związku Cechów Obuwniczych na Zachodnią Polskę. — 
Związek Cechów Obuwniczych w sprawie . wyborów. — Z 
Cechu obuwniczego w Poznaniu- — Z działalności krakow* 
skiego cechu szewskiego w Krakowie. — W imię prawdy. — 
Przemysł garbarski w Białymstoku i okolicy- — W sprawie 
umowy zbiorowej w przemyślę, garbarskim. — Z paryskiego 
rynku obuwniczego. — Położenie obuwnictwa w Niemczech- 
— Wywóz amerykańskiego i angielskiego obuwia. — Zjazd. 
garbarzy w Poznaniu i założenie Związku- Nowe ceny ńa 
obuwie w Szamotułach. — Galanteria skórzana i artykuły do 
podróży. — Strajk pracowników szewskich w Łodzi. — Dr- 
cliem. G.: Garbowanie skór i materjały garbnicze. (ciąg dal* 
szy). Rynek skórny.

Abonarnet kwartalny zridostawa wynosi 730 marek. Ad* 
res: „Skpra i Obuwie", Poznań, Wielka nr. 10.

Rolnictwo-Przemysł-liandel-Praca;
Sejmik Związku spółdzielni Zarobkowych i  Gospodarczych-

W dniu 26 bm- o godzinie 3 po południu w auli Uniwer
syteckiej w poznaniu rozpoczął obrady pierwszem plenarnem 
Popędzeniem dwudniowy zjazd delegatów Spółdzielni Za* 
robkowych i Gospodarczych, który zagaił ks. patron Adam* 
ski powitaniem gości i delegatów- Po przemówieniach powi
talnych wygłoszonych przez dr- Chmielewskiego w imieniu 
Polskich Spółdzielni Rolniczych w Warszawie, p. Długokec* 
kiego przedstawiciela Centralnego Towarzystwa Rolniczego 
w Warszawie i p. Wiśniewskiego w imieniu Związku Rewi* 
zyjnego Zarobkowo-Gospodarczych Kółek Rolniczych w Kra* 
Sowie — Zjazd złożył przewodnictwo w ręce ks. posła A* 
damskiego-

Pierwszy refefat wygłosił wicepatron dr. Seydlitz, kto* 
ry przedstawił dłuższe sprawozdanie szczegółowe z działal
ności Związku-

Drugi referat w którym mieściło się, sprawozdanie o* 
Kólne, wypowiedział ks. patron Adamski. Treść tego refera* 
tu jest następująca: ©

A gospodarka Polski przechodziła okres, kiedy kraj wy* 
niszczony przez okupantów, pozbawiony środków żywno
ściowych musiał i  wymagał polityki nakarmienia ludności. 
W tym okresie wwóz do Polski góruje ogromnie nad <vy* 
wozem i sprawia, że marka polska obniża się niesłychanie. 
Stan ten pogarsza sie okropnie wskutek działalności wojen* 
hej, konieczności sprowadzania ogromnej ilości drogich ma* 
terjałów wojennych. Wojna trwa, niestety długo i ze zmlen- 
hem szę/ęściem-

’ t Po tym okresie nastąpił okres pracy twórczej. Wojna 
się kończy, przemysł zaczyna pracować, powoli wraca rów* 
ho waga gospodarcza do tego stopnia, że już dzisiaj są mie* 
Stące, kiedy wywóz z P o ls k i  jest większy od dowozu do nas. 
Kurs waluty zaczyna się normować. Znać jednak jest na na* 
Szym organiźmie państwowym skutki długiej choroby gospo
darczej. Lada niepowodzenie sprowadza chorobliwy stan 
zniżki pieniądza naszego, jak to obserwowaliśmy podczas o* 
statnlągo przesilenia- To też za wszelka cenę należy się o* 
becnie starać, aby nasze życie państwowe płynęło bez 
Wstrząsów, gdyż każdy brak zaufania do naszych urządzeń 
Państwowych natychmiast fatalnie odbija się w życiu gospo* 
darczem.

Musimy pamiętać, że jesteśmy i przez dłuższy czas je
lc z e  będziemy krajem zubożałym. Najsilniej zubożenie od* 
Suw ali kapitaliści, którym w kieszeniach topniały zebrane 
dobra razem ze zniżką marki: odczuwali właściciele nieru* 
chomości, Dzisiaj ntema takiego przedsiębiorstwa, któremu 
'jjr wysokim stopniu nie krępowałby ruchów brak kapitału- 
fatalnie zacięży) on nad naszym przemysłem, bardzo dot* 
•Liwie daje się odczuwać w rolnictwie.

Ten stan rzeczy wróży poważne niebezpieczeństwo. Nie
bezpieczeństwo polega na tern, że obecny niski stan waluty 
sprzyja wywozowi naszej produkcji, która jest tania, więc 
“oszukiwana zagranicą. Tymczasem brak kapitałów, brak 
Sotówki uniemożliwia wytwórczość, paraliżuje handel i do* 
browadzi£ może do tego, że pomyślny, moment, m  którym

fioglibyśmy opanować rynki zagraniczne i na stałe zapewnić 
sobie bardzo korzystne widoki wzbogacenia kraju, że ten 
pomyślny moment stracony zostania bezpowrotnie.

Pieniądz jest obecnie ogromnie poszukiwany. Za poży* 
Czenie gotówki pobiera się ogromne procenta, skłania to 
wielu posiadczy gotówki w bankach do odbierania swych 
oszczędności i uprawiania lichwy. Brak gotówki sprawia 
dalet że fabryki nie pracują w całości, ograniczając czas 
pracy, usuwając robotników a przez to zmniejsza się wy* 
twórczość- Wzrasta bezrobocie. Zanika oszczędność. Każdy 
woli trzymać pieniądz^ŁW domu, lub pożyczać na lichwę, niż 
oddawać pieniądz do banków dla zdrowego obiegu.

W tym stanie rzeczy są przedewszystkiem 2 drogi: 
Skarb państwa powinien pod zastaw weksli udzielić poży
czek naszym warsztatom wytwróczym a następnie należy 
przyciągać do nas kapitał zagraniczny- Dziś on stroni od 
Polski. Grunt dla niego jest niepewny. Lęka się on socjaliza* 
cji, która jak zmora wysysa z nas siły ' gospodarcze- Póki 
ten lęk przed socjalizacją będzte istniał,, póki kapitaliści za* 
graniczni nie będą czuli w Polsce poszanowania dla własno* 
ści prywatnej, póty kapitał obcy do nas nie wpłynie, bo nte 
będzte ryzykował nabyć sobie guza w Polsce, skoro gdzie
indziej pragną go również- Ks. Patron rozpatruje' dalej war* 
tość reform walutowych obecnego ministra skarbu i przecho 
dzi do porównania zasobności Związku z przed wojny ze 
stanem obecnym. Okazuje się, że Związek wskutek zubożenia 
ogólnego posiada 50*tą część wartości przedwojennej, cofa* 
jąc się wartością do lat 40 — 50 wstecz, gdy jednocześnie i- 
lość urzędników powiększyła się niepomiernie-

Dla rozwoju Spółek zaleca Patron przejście na odpowie* 
dzialność nieograniczoną oraz dla podtrzymania oszczędno* 
ści nawołuje do kupowania akcji, które są najlepszą, najpe* 
wniejszą formą oszczędności i  uruchamiają pieniądz, tak 
bardzo potrzebny na rynku.

Sprawozdanie Patrona, nagrodzone hucznymi oklaskami, 
zakończyła pierwsze zebranie plenarne Zjazdu-, , j /;

K O M U N I K A C J A .
— Kolejnictwo na G. Śląsku. Na miejsce odwołanego 

prezesa dyrekcji katowickiej p. Sikorskiego władze mini* 
sterjum kolei żelaznych mianowały wiceprezesa dyrekcji 
lwowskiej p. Nosowicza-

Jednocześnie władze kolejowe mając zapewnienie mi* 
nisterjum skarbu o udzielenie odpowiednich kredytów, przy* 
stępują do rozbudowy stacji przetokowych i niektórych bu* 
dynków- *

Obecnie dyrekcja katowicka! ładuje przeciętnie 7 000 wa* 
gonów dziennie, podczas gdy przed kilkoma tygodniami ła
dowała zaledwie 3 — 4 tysiące.

— Nowe przepisy o -przewozie przesyłek. Z dniem 1 li* 
stopada r- b- wejdą w życie na całej sieci polskich kolei pań* 
stwowych jednolite przepisy o przewozie przesyłek gospo
darczych.

Jednocześnie tracą moc obowtąznjącą przepisy dotych
czasowe.

Jako przesyłki gospodarcze uważane są w myśl prze* 
pisów powyższych przedmioty, stanowiące własność zarzą
du polskich kolei państwowych, wysyłane dla potrzeb go* 
spodarki i budowy na oddanych do użytku publicznego lin* 
jach kolejowych,' ktedy nadawcą i  odbiorcą jest urząd kole
jowy, nie zaś osoba prywatna-

— Zatwierdzenie układu polsko-czeskiego. Sejmowa ko* 
misja komunikacyjna uchwaliła ratyfikację konwencji kole* 
jowej między Polską a Czechosłowacją.

H  A M  O  E L .
— Układ handlowy polsko*rosyjski. „Przegląd Wieczor

ny" donosi,, że w połowie października prawdopodobnie uda 
się do Moskwy kierownik Ministerjum przemysłu i handlu 
p. Strassburger, -który ma odbyć koiferencję z p. Krassinem-

Przyjazd p. Strasburgera jest w związku z pertraktacja? 
mi o układ handlowy polsko=rosyjski-

— Giełdy towarowe- W Poznaniu odbył się zjazd dele* 
gatów giełd towarowych- Reprezentowane były giełdy: war
szawska, lwowska, i poznańska. Obradom przewodniczył p. 
Chrzanowski z Warszawy- Utworzono komisję, której prze* 
kazano do rozważenia, między innemi, zagadnienie czy gieł* 
dy mają ograniczyć się do ustalania cen na podstawie doko
nanych tranzakcji, czy też mają mieć prawo wydawania o* 
pinji o ogólnem położeniu na rynku. Komisja rozważyć ma 
również sprawf ustanowienia „standartów". Przyjęto bez 
dyskusji ustalone przez giełdę poznańską przepisy co do spo* 
sobu brania prób to.warów.

S P R A W Y  P I E N I Ę Ż  M E .
— Polska otrzyma część złota austriackiego. Zapas kru* 

szców w PKKP. powiększy się niebawerń o 7 300 000 koron 
austriackich w złocie, co odpowiada obecnie według kursu 
10,6 i jedna dwudziesta miliardów' marelj polskich- Procento* 
wo wzrośnie przez to ogólny zapas kruszczów w PKKP. o 
8 procent. Suma ta stanowi dalszą zaliczkę kwoty przypa
dającej na Polskę z rozdziału zapasów złota z masy likwida* 
eyjnej banku austro=węgierskiego na podstawie ostatniej n- 
mowy likwidatora banku z państwami sukcesyjnemi z mar* 
ca raku bieżącego. Wysyłka złota te gę z Wiednia nastąpi 
niezwłocznie pa ratyfikacji wspomnianej umowy przez Pol
skę- Niezależnie^ od tej zaliczki oczekiwać należy w dalszym 
ciągu po ratyfikacji umowy przez wszystkie państwa suk* 
cesyjne jeszcze od 8 — 10 milionów koron złotych, jakie 
przypadną Polsce przy ostatecznym rozdziale masy (tkwi* 
dacyjnej banku austro-węgiersldego-

Z a g r a n f c a .
—Deficyt w budżecie Stanów Zjednoczonych w bieżą* 

cym okresie gospodarczym obliczają na 700 milionów dofc* 
rów, miast przewidywanych 500 milionów.

— Kolejarze francuscy zaprotestowali przeciwko dekrt 
towl rządowemu, który znosi 8*godzinny dzień pracy.

Drukarnia Pomorska To w. Akc- Grudziądz. 
Za redakcję; Izydor ŚredaU

>
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Przysięga Rody era
Trloski senzacyjno-deiektywiły film w 5 aktach, wytworni L&iina Ars w Turynie.
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Ku Kongresówkę i Malopolskę.

Pelęgśi S. Kraków Baszliwi 9k
'13084 .4
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HURT. Umbreit & Co Poznań
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Lando, kocz, powozka do 
polowams powózKa na 
resorach, 2 paty szorów 
cugowych, 3 pary szorów 
roboczych, wielokiąźek, 
piec żtsijzny, pług tnoto 
rowy.

P a w e ł  I c h i m m e c k
3081 Handel bom, Grudziądz.
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destylacja, fabryk.
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traż

hurtownie wóaek!

P / z e p i s ^ w e  
k s . ą i k i  t n i g a z j f A C i y e

spirytusu rektyfikowanego

R e g e s t r y  

p r z y c h o d u  i  r o z p ł o d u
wódek gatunkowych.

Św iadectw a przewozowe
oraz

■wszelkie inne fo r m u la r z e
ma jtale na składzie

Dratania Garnka I. flke.
Grudziądz, Groblowa 2?/29

l e .

Z  p O f in s a j s t r ó w
(pnljeró. r) msirai jkich

z kolorą murarzy — f 20 tnura .zy  znajdą 
natychmiast stałe zatrudnienie. Obecna piata* 
400,— mk. na godz., wolno mieszkanie, kuchar
kę i upaŁ 2677

Poznański Działdowo,

N z j ta n ie j
ę g i  e l  

d rzew u [orf, cem ent w apno
wagonowo i v małych ilościach z do
stawą io domów poleca 13041A

Dom Handlowy Bracia Rosińscy
Telefon 81 Grudziądz Trynkpwa3a

wiejskie, 86 mórg, w tem 
28 mórg łąk w  niz.nach 
6 mórg 5 mtr. głębo
kich łąk torfowych, bu
dynki I. klasy, 2 mor
gi ogrodu, m zelkie ma
szyny rolnicze, korzyst
nie na sprzedaż. [3680

Keerad Z i e M ,
Mu szek, poczta Grapa.

P n i f i r i n  u c z e n n i c e  
r i£ ) J I !  H s z ko l ne  na 
stancją. Opięta donra. 
Przyjmuję również.sto 
łowpików ulica J . Wy
bickiego 47 II p. Krauc.

3694

ZpowoTu wyprowadzki 
na sprzedaż zwyczajny

pokój Miny
.jako i orzechowe urzą
dzenie pokoju miesz
kalnego. L.powa 41, 
dom podwórzowy I. p.

368“

i e i
6 krzeseł, ? stoły, pult 
do nut, 2 filarki 
sprzedaż. )3698
Kościuszki 19 H Ip. ua 1.

la  sprzedaż 
kanapa pluszowa 
z o b u d o w a n ie m , 
stó ł do kanapy i 
inne stoły. 13690 

Toruńska 9 I. p.

Pskćj ssdricf.
z całem utrzymaniem 

do wynajęcia. [S7lll 
Kościuszki nr. 19, p.

fiec kafijwy
także [3076

piec/ii zslamy
k u p i

Marusz%
pow. Grudziądz.

C ie rp ią c y m  u a

Rennyn * Polan * Hewraleią
p o l e c a m y

tf^v£assi I H e t s r o l o w y

(Balsam uśmierzający)
Oddawna wypróbowany, przet, 
lekarzy polecany środek przeciw 
reumatyzmowi, dolegliwościom 

podagrycznym i newralgji.

Zwracamy uwagę na markę 
„POM ERANIA"

Pomorskie, Towarzystwo 
Przemysłu Chemicznego 

„Pi .. terania”. Grudziądz.

[30/8

'oO iarski
w  grubościach 2J, 26, 
30, 35. 40, 45, 50 m/m 

k u p i

Fr. św iąty , Grsiuiadz,
u l ho. .eczna 6.

m u r a r z
znajdzie zajęcie z a ra z .
D n m .  M u rri^ JK .],

powiat Grudziądz. 
Tamże  przjbłąkał Się 
w y ż e . biały z czarne.r 
z& z«rołem kosztów do 
odebrania. [3075

S t o ło w y
(kelner) poszukuje —o*- 

a d r  w restauracji lun 
hotelu, od i  l ub(i5 pa 
ździerniRa ro. Łaskawe 
zglosz. .Io Giosu Pom. 

pod nr. 3686

Chłopcy
wolni od szkoły mogą 

fię zgłosić

D n m o i a  fo m o rsh a

Dom Krąpiewo
p. Wwrzcaucln poszu 
kuje od 1. X. dzielnego

z własnymi porządkami 
na ordynarję, z jednym 
lub 2-ma pomocnikami. 

3059

U c z n i
do tap icern t p rzy jm u je

„S trug11 Sp- Akc.
GRUDZIĄDZ. [3082

M i e u t  u n i a I
"łobrze umebl. po

kój do wynajęcia [3991
K oścrai-k i 15, U p ra w o

K U f  I  Ę używaną 
8 . —  IO  konną

laiGino;' m
może być także w 
stanie raparacyjn. 
jednakowoż niesta
rej daty. Zgłutz 
Gt. Pum. nr. 3083.

Dzri&pżanry

Bazar
Saia z sceną, restaura
cja, ogród mieszkanie 
zaraz rtu wydzierżawie
nia. Zgłoszenia [3689
D b*„ C j j k o H i s k i j
ulica Wyb ckiego 31, I

KINO riPaLLSiEIE
O d p ią tk u d o p o n re « fz la .łk u w łą c  tn ie
w s p a n i a ł e  d z i e ł o  a r t y s t y c z n e  p. t.:

N>QWrEEic3 m i ł o ś c i
liiiiiiiiiiiii iiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiLiiiiininiTinuińńTiiińiriii iifii

D ra m a t w  6 a k ta c h .
Oprócz tego

A rty rt fye ze e  f p r i c t e
5 razowy wysliąp artysf ótfl
BACZNOŚĆ! BACZNOŚĆS

*  H
Od piątku rozp >ozyna ją się przedstawienia 
ze względu na ogromny natłok o godz. 6 
«*•■■■■<• Otwarcie basy o godzin e ^26.

T Y M C Z A S O W E  S O N i  E£»1E N IE  1
Od piątku, dnia 6-go października b. r. 
Wielbi amerykański tiirn sensacyjny p, t.
Z h a r a b i n e m  i a r k a n e m

W  głównej roli EDDIE POLO. -•»< 
DYREKCJA.

W poniedziałek, dnia 2- 
X. rb. o godz. 1M pop-

H iie  iirezj
W poni idzialek, 9. X 

od godz, l 8®
zakończenie

s "  “ -łG lFB .ra .
. Bliższe szczegóły w 
strzelnicy 

Wszystkich członków 
zaprasza . [3085

Komisja Strzelecka.

P I E -O I
żółte plamy, opale
niznę, pręgi n„ szyi 

od kołnierzyki
oswyaiHid gwarancją

M  t a
i/s sł. 750 mk. Vt sł- 
..500mb. Axela my
dło, kaw. 5(J0 mk. 
Do oatyoia w dro 
gerjach i aptekach.

i .  t ia d e b u s c h  
P oznsfl- ul Nowa 7

Z31NĄŁ
kolczyk z brylantami. 
Uczciwy zuala-ca raczy 
z wróć ć do Głosu Pom. 
Otrzyma nagrodę [3*)79

K o k a  I f a ł a
uciekła ; podwórza (ul. 
Lipowa 2-12) Łaslsawy 
odn'lazea proszony jest 
o odstawienie jej pod 
powyższy aares za do
brą nagrodą. [3682

i R ó ż n e 1
• Ł aźn ia

n l e j s k r
przy ul. Urzędowej 34, 

otwartą jest od 1. 
10, 22. ty lko w go* 
dżinach popolua* 
nijw ych  od 2—7,

Po l ak - Kat oS i k
każdy* wie, z e

Aby Polsce
Torować dtogę szczęśliwej

przyszłości —
Odrodzenia trzeba —
Ludowi polskiemu według
idei katolickiej!!!

Wykazuje na to jasno

Przmiiik Ohrześc. taaracji
Poleca:

K sięg arn ia  S p o łeczn a
B ozhań , Skarbowa nr. 12.

O t t o  W a i k e
d n b i l e r  m  S z w a j ó a r j i ,
Grudziądz. Józeta Wybickieco 17/19

Pracownia dziel artystyczn. 
oraz wszelkich wyrobów no* 
w oczeiryci. Warsztat repa*
, rącyjny i ry to w n ic z y . [2C06a 

Zakład otwarty od godz. 10—1 i 3—6


